
I 
• • 

Ie 
~·" 
ę~ 

a 
rei 
fal 
. ę 

n' 
1~ 

e-
t-

J 

WydaRJe ł, Cena 50 gr 

i J„. '.,.;~ ·-~ ,· ·)"" .„ . ·~„~ ~: .• „. . ' -· . 

I Plenum KC KPZR 
~nuuie obradv 

O godzinie 9 {czasu war­
szawskiego) Plenum KC 
KPZR wz:nowliło ohrady w 
Wie1'lcim Palacu Kremlow­
skim. Uczesbnky PlE!'Ilum dy­
skutują nad reforatem „Ko­
lejne zada·nia rpra.cy ideo'1-0gi­
czn.ej partii", który wygło­
szony zosia•l rwe wtorek przez 
sekretarza KC KPZR L. Ilji­
czewa. 

Na 'J)oczątku 'Popoł"..ldni·owe­
r.o posi:iedzenia, N. S. Ohrusz­
czow zakomun.ikowal uczest­
nikom obrad, że Walenty;na 
Tierieszkowa i Walery BY'ko­
wski zakończYlii -pomyślnde 
'WS'J?Ólny lot ko,.,-miiczny. 
Słowa N. S. Chruszczowa 

zostały :powitane hucznymi 
okla.Skami, 
Przema.wiając na Plenum 

minister kultury ZSRR J. 
Furcewa oświadczyła, iż w 
osta•tnfoh latach, w atmosfe­
rze wolnej od 'kultu jed;iost­
ki, arityści radzieccy stworzy­
li wiele nowych, wspaniałych 
dzieł. 
.Tednocześnde Furicewa 'Pod­

dała krytyce poszczególnych 
artystów za ipasjanowanie się 
formalizmem. Stwierdziła 
ona również iż ndekJtórzy· kry­
tycy hołdµjąc „modzie" wyka­
eali brak pryncypialności. 

Naczelny :r>edatkt.oir dzienni­
k.a „Izwieslliia", Me'ksiiej A­
dżUJbei określił mini<Jllle 10..Je­
cie .iaiko „wspaniaily oklres w 
rż;yciu IJ<lll'ltii i lll&-od•u ". !Za:z;na­
czyl OITl, że skO!ńczyły się 1lllie­
fPOWod2leniem .pla1T1y. ;nj€lk\ó­
cych !kól llla. Zach<Old!Zie wy'k<r 
11."ZYStamia śmierci .T. Staiina 
dla •. 'WY'~ia zimnej woiny". 

Aleksiej A<l/iJuibej l>Qi\11'i.€1dzia.1: 
„Sila !l'LaSZei pat"tii tkwi w 
tym. że silnie z•wiązarra orna 
t"eWoi1ucyj111ą teorię z ;rew:i-1u­
cyj'IlĄ praktyką". 
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Walentyna Tierieszkowa wylądowała 

o godz. 1 O!Q., Walery Byko\\-·ski - o 13Q!! 

»Wostok-6« i »Wostok-5« 
zakończyły lot 
Walery Bykowski i Walentyna Tie­

rieszkowa ż"akońozyli w środę wy­
prawę poza Ziemię i wylądowali 
szczęśliwie w odległości kilku­
set kilometrów od miasta Karaga­
nda w Kazachstanie. Oboje czują 
się dobrze. 

26-letm.ia Tier\ieszk"owa, 
pierwsza kobieta w kosmosie 
i najmłodsza w gronie ko­
smonautów, <powróciła na 
Ziemię o godz. 10.20 cziasu 
Wa<I'S·Za'Wekiego. Jej statek 

Depesza gratulacyjna 
A • . Zawadzkiego 
do L. Breżniewa 

W chwili BZ<Częśllwego zakoń­
czenia drugiego w historii gTU­
powego lotu kosmi<Cznego ra· 
dziecklch b<>haterskicll kosmo· 
nawtów Wa>J.erego Bykowiskiego 
i Walentyny Tie!l'ieszkowe,i, 
przesyłam l're"".:ydium RacI:i-Naj­
wyższej Zwią7Jku Socjalistycz­
nych RepUJbllik Radzieclcic.h i 
Wam osobiście najgorętsze po­
zdrowienia i gratulacje w hnie 
niu Rady Pańsflwa Polskiej 
Rzeczypospoilitej Ludowej i 
mo~ własnym. 

wyl~dował 620 km na ;póln.o­
ony 'Wlschód od Ka·ragan<ly, 

„Wos<toik-5" pilotowany 
przez 29-letniego ppł'k. By­
kows'kiego zrobił jeszcze dwa 
okrążenia, po czym o 13,06 
opadł na Ziemię w odległoś­
ci 540 km n~ pólmoCllly za" 
chód od Karagandy. 

Tak jak przewiidywa:no. oba 
statki ·wyłądowały na tej sa­
mej sz;erokości geograficznej, 
miam.•owicie na 53 <równoleżni­
ku. 

Bykowski ;powrócił z kos­
mosu jako nowy kasmonau­
ty.czny rekordzista ś~iata. 
Jego „W01Stok" :przebywa! 
poza Ziemią •ponad 119 go­
dzin, ok·rążył Zie.mię z górą 
81 ra·zy i przebył ·odległość 
przesz·ło 3,3 ml!l1 ki1ometrów. 
LądowalllJie ;nastąpiło z.go<dmie 
z programem. 'który "Przewi­
dywał 1wY'Prawę S..din1iową, 

„Wost<ok-6" pi'lotowany 

bie, byla dobra, kosmonauci na 
bieżąco wymieniali wynij(i obser 
wa.cji. 

WALENTYNA TIERIESZKOWA 
POZDRAWIA 

SWOICH WSPOLZIOMKOW 

Kiedy w środę ;,Wostoik-6" 
przelatywa~ nad Wołgą, Wallen­
tyna Tierie&Zkowa przekazała 

(Da.1'szy ciąg na str. 2l 

Światowy 
KonRres 
Kobiet 

w Moskwie 
Pla.ka.t wyda.ny 

w MOO!kwie w 
:r!W!~ku z,e Swia­
towym. Kong>resem 
Kobiet. który rcn­
p0e'2iyna obra.dy 24 
bm. 

CAF. 

Zespołowy lot kosmicznv stanowi 
myśli i rozumu zwycięstwo pracv, 

radzieckiego człowieka 

-Orędzie KC KPZR 
Prezydium Rady Najwyższe·j 

i rządu ZSRR 
Agencja. TASS opublikowała oręd-rle KC Kf~, ~re-

1yd..,,,m Ra.dy Na.jwyżsiej ZSRR ,i rząd:? ra.dz1eek1_ę~o 
do P11>rtH kO!lllunistyoznej i na.rodow ~Wiląz.ku __ Rad,zaeo­
kiego, do na..ro•dów i rządó_W: wmy~kach kraJ1>W _ ora.z 
do eałej p<JSltępowej ludzkose1 w ZW1ąz~u z po_m~Inym 
•vylądo1waniem boha.ten·klieh kosmona>Ut?w. ra.dz1eck~ch -
WaJerego BykOIW&kiego i WaJentyny T1eneszkoweJ. 

Or~dzie stwierdza. że wpro­
•wadzony na orbitę 14 czerwca 
br. „Wostok-5" pilotowany 
prizez mężne.go syina na<rodu 
raidzieckiego, komunistę By­
kow1skie.go, w ciągu 119 go­
dz.Jn 81 razy akrążył kulę 
ziemską, przebyiwając odleg­
łość pona•d 3 mi'liany 300 tys. 
kilometrów. 

Pod koniec drugiego dn>ia 
pobytu w kosm.osie statku 

Wostok-5" na gwiezdne 
~zfa1ki wprnwadzOlllY został 16 
czerwca „Wostok-6" piloto­
wany przez bohaterską córkę 
nara.du radzieckiego, ko.mu­
nistkę Tieriestkową. 

Wostok-ó" w ciągu 71 20-' 
dz'ln okrążył naszą plallle>tę ~ 
razy P'l"Zebywając odle,ł_osc 
około 2 milionów kilometrow. 

Ten w;;pandaly loit w ko­
s-mos.ie - czytamy w orę-o 
dzi•.i - zwię'ks.zył zakres. n~­
szej wiedzy o wsze:cb.św.ieC:~ 
oraz ponownie dowiódł, lZ 
niezawodne i doskonałe są 
nasze statki kosmiczne, zb~ 
dowal!le prze utalentowanych 
radzieckich uczonych, kon­
struktorów, inżyinierów. tech­
niików i ·robotruików. 

Nowy. długotrwały. zes'PO:" 
ławy lot koomiczny st~.<>~ 
zwycięstwo pracy, myśli l 
rozumu radzieckiego człowie­
ika - pioniera ery kosmicz..; 
nej, i kolo~alny suikce.s na­
ukowo-techruczmy. Jest on 
jednocześnie wyrazem wyż„ 
szośd xadzdedkiego socjalisty­
cznego ustroju s>połę-cznego, 
µrzykładem odwagi i męstwa 
ludzi radzieckich wychowa­
nych przez partię komunisty.o 
·ezną. 

W osdą®nięclach ekonomiki n:a­
dlzieckiej, w s.zy<bk:i.m wzlocie 
myśli na.U!kowo-'techniczn.ej, w 
pomyślnym dia na& wspó:tz.a­
wodnictwie go.s.pcdairczym ·z ka· 
pi>ta!izmem, w k:s:ztałtowaniJu się 
nowego cztowieka, we v.'SZym­
kiJCh wiel.kich i pięknych r.re­
czach stworzonych na ziemi ra­
<lrzieckiej, my i nasi przyjacie­
le za gra•n.icą widlzi.my triu.Int 
idei ma.rksi'Zl11u-leniniirzmu1 zwy , 
cięstwo u.stroju scx:jalistycz.nego 
- g·Łosi na-.;tępnie oręd!zie. -
Ka.ż<ly na<wy szlak wytyczony w 
Iros>mo<Slie p<rzez 1udzi radziec­
kich jes<t znak01Inityn1 świa­
dectwem teg.o, iż nauka i tech­
nl!ka ZSRR zdecY'(towanie utrzy 
mu.ją prao<iująca, pozycję zrloby 
tą pn-zez nairód radziecki w wa.I. 
ce o opaillowanie pirzestr...eni 
ko&mic:m.ej w celach pokojo­
wyich. 

Nasze będzie :cwycięstwo 
-'= lkoinlt:vnuował Adżulbe'j - w 
walloe dideol.ogii EIO\C(ja!listycz­
nej z buriuazyjinią. Między 
~i ideologiami :n.ie morże 
być polrojowego wspólistnie­
lllia.. 

Na.ród p<>Jski calym ser<:em 
Ją.ezy się w UC71Ucia.ch radoś­
ci z braitnimi na.rodami ZSRR, 
które -święcą dziś ten nowy 
wspaniały trium.f radzieckiej 
nauki i teehllliki w służbie cz1o 
wieka i jego s-.oozęścla, w służ· 
bie pokoju i pnyjaźni między 
narodami. 

przez Tieries-z:'kO.Wą, w cią.Et".i 
71 godzin lotu obiegł Ziemię 
przeszło 48 ra.zy i przelbył od­
ległość około 2 milionów ki­
lometrów. Wy.prawa :Pierw­
szej kosmonautki, ziro;dnie z 
planem, tl"Wała 3 dni. 

Walki kurdyjsko - irackie 
Dziś naród radziecki złotymi 

zgłoskami wpisał do kroniki bo 
hatem>kiego opanowywania. kos­
m<itiu obok lotników • kosmo­
nautów, dowódców statków 
kosmicznych, Jurija Gagarina; 
Hermana Tit.owa, Andriana Ni· 
kolajewa i Pawła P:opowicza -
nowe nazwtska: Walerego BY• 
komskiego i Walentyny Tieriec>z 
kowej. 

BERLIN. - w nocy z 'W'to<rku 
1la. •środę gairni'2lO'll. amerykański 
w Bel"lin.ie zachodlllrlm pOIIl.O'W­
nie pnzepirorw.adzll demonstracyj 
ne ma;new.ry. Ciężarrów'ki i tere-

. nowe samochody WC·jsk>O/We 
Oł>saicirz$y pmy tym >,lróżne tStra 

. ~'C'Zlltie ważne pU!llkty :mia­
sta'! - doruoola Agencja UPI. 

NOWY JORK. - Z Pmy>lą<l­
ka Ca1T1arvera•l wysto:-zelono w 
środę s:zroupnego sartelltę meteo 
roJogJ=-ego „Tirros-7" o wadze 
130 k;g, Satel<ita wyposaiżony 
jest w 'U~ą.clzenda przeznaczo­
ne do sy,gnałizowania nadcho­
dzących hura.gamów i tajrunów 
orarz d'O dokonywania rojęć . 

RZYM. Prezy<len,t Włoch, 
Segni '.POIWierzyl mi'§.! ę utwo=e­
n1a irządu przewodniczącemu 
Izby Poolów, czron:kowi Pairtii 
Chr.ześcijańSlko - Demoklratycz­
nej, Giovann<iemu Leone. 

BONN, - Gaibinet boński :roo:­
Ważał sqyra<Wę w:l!Zielenia WlieJ­
kiej Brytanii d.als"Zej ponnocy fi 
nanso·wej dla zala<ta<nia hrytyj­
skiego deficytu dewiioowego. Po 
:moc ta w WYlSOko•ści aoo milio­
nów mairek udzielona zoo<tanie 
w toI'lllie zamówień wojsk<>­
Wych. 
PARYŻ. Opuibl!Jkowaaio tu 

Ośw:iadic:zenle Międ:zy:narrodowe-
go z.rzeszenia Praiwników De­
mokratów, wyractaljące glęboarie 
zaniepokojenie z powoou sy>tua 
Cji W Hiszpan.ii. 

WASZYNGTON. .A!mbasa-
dO'I' Etiopii Berhanou Di·ruke zro 
i:»l O\Swiadczenie !PrC·te.stujące 

Pociąg najechał 
W 

,, 
na „ arszawę 

!'<a nriestrTzeżonyim pr.zejeźdz1e 
kolejowym w KoJO!Ilii Go&Jawic 
kiej, woj. o,poJ.skie, w~rdia~yla 
&'.ę t.ra.giclna w sku<bkach ka­
lastroia. Kierowca sa.mcchcdu 
tnarki ,,Wa1rszav.ra ''„ 25-letni 
llainhold Pr7.ybyta, nie zat.rzy­
l'naJ się przed przeja?:dem, w 
tym momencie na<ljecba•l p<:·~iąg 
osobowy. Skutki 7J.lerzenia oka­
'..aly się fata.lne. Kierowica or.u:z 
Ja>ctąca z nim jego narr-zeczona 
ll'la;r;a N. pe-nieśli śntierć r.a 
l11iejscu. Pociąg wlókł szczą1'ki 
~chodu ;grzez kiilkaset me-

p.m:eciwklo 'WY1Wodom sooaitolra 
Ellen.dera„ uwla=ający>m „czarr­
nej rasie". Diruke wyraZiil głę­
bokie u1bOllewa111.ie z P'D'WOÓU rue­
U<Stalllin·)'Ch a<taków tego renaito­
ra na Etiopię • 

Wspólne obrady 
kierownictw 
CRZZ, ZMS i ZMW 

Rozwój W1Spólza.wodnietwa pra 
cy oraz pod.wy.i.szanie kwalifi­
kacji zawodowy.eh i Wy>ktSztałce 
nia ogólnego pracujących byty 
w środę tematem wspólnych 
obrad Prezydium CRZZ, Sekre· 
ta.riatu KC ZMS i Prezydium 
Zarządu Głównego ZlUW, 
~ 

R e111izionlstyczna 
wystawa w Bundestagu 

w ku•łua•rach Bundesta1gu 
otwarta. zoetała wys·tawa madą­
ca dbrrarzo,vać ,„niemieckość'' 
ziem na wschód oo Odory i Ny­
sy Ponnoirza, Sląska. M.a•zu1r. 

' . (PAP) -Festiwal 
Polskiei Piosenki 

W Opolu r-021Począl się w śro­
dę wiec20'I'em ;pierw:s-zy . kTa.j~­
wy Festiwa.l Polskie:i Pio1seniki. 
6-tyisięcrzma rzesza OI>Olla111. i goo­
ci wy[pebn;Ha amfitea<tr, wy•bu­
do.wany w ntiejscu, gdzie przed 
10-<wiekami mieścHa się s.ta.ro­
sto.WiańlSika ()IS.ad.a. OSltlrówek. Na 
festiwa•I .przybyło 6-0 clrzienn.iika­
rzy krajowych i -za,granocznych. 

W pierw·sizym diniru f~stiwa1lu, 
W)l'St'l!PiłO Z/. wykc·na WCO'W. 

Katastrofa samolotu 
Dowództwo lotnictwa chi­

lijskiego podało we wtorek . 
iż w nie-dzielę w nocy rozbił 
się woj:skowy famolc•t chili i-
1;1ki. 16 ofób załogi i paGaże­
rów. poniosło śmierć, 

KOSMONAUCI 
CZUJĄ SIĘ DOBRZE 

SiWiki hamują.ce obu stat• 
ków i inne urządzenia zapew­
niają.ce lądowanie działały pre· 
cyzyjnie. Lekarze obserwowali 
k<lSmonautów przez telewizję 
także w końcowej fazie idl lo-
w. I W mJejsca.ch lądowania powi-
tali kosmonautów ich przyjacle I 
le, Jeka-rze i dziennikarze oraz 
członkowie girup obtSługi Jądo· 
wania. Wstępne badania Jeltar­
sk:ie 'WY'kazaJy, że Tierieszkowa 
i By'kowskII czują się dobrze. 
Obecnie kosmonauci oopo(izywa 
ją i Pl'Zechodzą dokładne ba­
dania lekairskie, 

PROGRAM BADAN 
NAUKOWYCH WYKONANY 

Komu111.ilka<1; TASS o zakończe­
niu lotu podaje, i!ż ob51zerny 
pro,grram bada·ń 1118.'Uik:owych, wy 
kOlllano w ca.lej irozcią;glości. 
Uczeni ortJmYtrna•li ceI1111e d.a•ne 
poró<w.na1wicrz.e o wpływie róż­
nych CtZy'l'll!tiJków dlu@Otr'Walego 
lo•tu koomiczneg-o na organizmy 
mężc:zyrzny i kobiety. ZCLo.byto 
bogaty ma>teria·l fa.ktyczniy; nie­
zbędny <Lo d.auszego doskonade­
nia urzą<lzeń statków ko51111ticz­
nych. 

W czasie lotu kosmOl!lauct kon 
tro1loM1a1ld ;JYracę urzą.ctrzeń pokta­
dowych, obserwowa11i powierv.lCh 
nię Ziemi, pOik!l'ywę chmur, 
Słońce, Księżyc i gwi.arz:dy, po:-o­
wa<!ID!i r=maote badania #)au­
kO<We i P!f!Zez pewien o.kres ręcz 
n1e Slter·owali sta.tkami. W cią­
gu cai~o lotu reg.u.la•rnie wyko 
nywa1:i pró>by fi'Zjologic:zne i 
psychola,gic=e o;raz spraJW1clza'1i 
dlzia<la•n1e zmysłu równ.owaigi. 
l.ączność między obu statka­

mi, kitóre w niedzielę w pew· 
nym me>mencie znajdowały się 
zaledwie 5 kilometrów od asie-

Nowa pożyczka 
zbrojeniowa 111 nRF 

Jaik podaje Agencja ADN, 
Zachodnioniemiecka Centra-l­
na Ra.da Barnków zatwierdzi­
ła ogłoszenie na początku lip­
ca br. nowej pożyczki na ce­
le zbrojeni awe. Jej wysokość 
wynieść ma 300-400 mln ma­
rek. Jest to już trzecia z 
kolei pożyczka w tym roku 
dla pokrycia for..sownych 
zbroień. Dwie po.przednie 
wyniosły łącznie 900 mln ma­
rek, 

Wed1U$( itnf<ltrmaic.ii .ie<i<nego 
z dzieo:mików l\ehera.'liis1kid1, w 
dk:ręigu Ch01IJJalk.in doszło w 
ostatnim czasie do ostryx:h 
wa1lik. między powsitań<:ami kur 
dyjskimi i airm<ią 'i.Tacką. Ten 
sam dzi€1nnik oocla.ie, że oko­
ło 2 tys. pQW1Stańców ilmroyi­
skicll IPll'Z€SIZlo J;(ł"amicę iraoko­
irańs!ką uchodząc przed nie­
bezpieczeństwem reipresji ze 
stron'V armii iradkiej. 

E2zaminv maturalne 
„na piątkę" 

20 bm. w liceach ogóln<r 
kształcących w całym kraju 
skończą się egzaminy matu­
;ra1ne. Swiadectwa dojrzałości 
otrzyma w bied:. roku, jak„ się 
przewiduje, ok. 48 tys. absol­
werutów. 

Na podstawie opinii nauczy­
ci-eli i wizytatorów można u­
zyskać wstępną, bardzo ogól­
ną ocenę tegor~ch matur. 
Kuraitor:ia szkolne sygnalizują 
lepsze na ogół przygotowanie 
i wyższy poziom odpowietlzi 
tegococ:miych maturzystów. 

Przy NTU 303-04 

Opłatv za prqd 12az 
JUŻ DZIS 

W GODZ. 14-15.30 
PRZEZ TELEFON 303-04 

ODPOWIADAC BĘDZIE I 
Roman Łukasiak 

zastępca dyrektora. 
Za.Ida.du Energetycznego 

Lódź Mia.sto. 

GLOWNE TEMATY: 

+ iWprowa.dzenie w Lodzi 
nowych t.a.ryf opłat za 
prąd i ga.z 

+ Możliwości przedpłat 

+ Uwagi o pra.cy inkasen­
tów 

+ Rozliczenia. z odbiorca.mi 
w sezonie urlopowym 

+ Co z zastąpieniem inka­
sentów książeczkami en.er 
getycznymi? 

Równocześinie w LO<ndytl'lie 
· rze=ik k:om'P'8.>llii nafitowej 
Irak Pe!JrO'leum Compal!ly po­
dał do wiadomo.ści. że ilnsta­
lac.ie niaftowe w miejscowości 
Dżam'bur na południe od iKir­
kulm były iprzedmfotem aitaku 
pO'WSltańców kUJI'dyjskich w 
nocy- z 15 ina 16 czerwca. Rzecz 
ndlk cloda:ł, że w wy>niku szkód 
zadanych przez Kuroów kom"­
pa;nia mogła po<d.i ąć prace do­
piero 19 czerwca. W W)'lniku 
atalku 1Powstańców na messę 
oficerów iraokioh w Sulejma­
nii zginął iiracki _geareraq bry­
gady Shi<idik Mustatfa. 

Boński oficer 
wykładowcą 
w Saiot•Cyr 

Po raz pierwszy w historii 
słynnej francuskiej szkoły 
oficerskiej Saint-Cyr, nie-
miecki ofker będzie tam wy­
kładowcą. Na mocy francus­
ko-niemieckiego porozumie­
!11ia o współpracy wojsikowej. 
we wtorek przyibył do Saint 
Cyr ppł'k. Bundeswehry Geb­
hardt, który elewów szkoły 
uczyć będzie rniemieckiego. 

Henryk Szeryng 
w Polsce 

Polski świ.M m=YCZnY powi­
ta! w srooę przybyłego do Wa<r 
szamy światowej stawy skrzyp­
ka meksykańskiego (polskiego 
Dochiod:zenia) Hen.ryka Szerynga. 
który '\\'Y'SJtą:pi z kon.certami w 
stolicy o.raz w Poznaniu i K:-a-
koMTie. CP.AP1 

Orędzie podkreśla dalej boha­
ter>stwo kosmonautów, stwierd.\UI. 
jąc, że Bykowski i Tierieszk?· 
wa po .misttlzowsku pl'Cl'wad'Zil1 
swe kosmiiczne statki. Lotnicy­
kosmOl!lauci, uczeni, konstrukt~ 
rzy„ inżYilllierowie, technicy i ro­
botnicy, wszywy ct, którzy 
uczestniczyli w stworz.eniu stat­
ków - sputników i w realiza· 
cji wielod:nfowych lotów kos-­
r.1icznych, z honorem wykonali 
tr:idne !Za<ia>nie, jakie pov.ier:zy­
ta im ojczyzna. 
Wskazują.:, że wszyastkie osiąg 

nięcia związku Radzieckiego w 
:z.a.kresie badania opanowywania 
kosmosu służą postępowi Jud.z· 
k>C>ści i sprawie pokoju, orędzie 
w zakończeniu wzywa rządy i 
narooy, aby „przerwaly wy.§cig 
zbrojeń, doprowadziły do pow­
l!ó7AX:hnego i całkowitego rozbro 
Jenia i wytrwale wal-i:zyły o 
triumf sprawy pokoju na CSl• 
tym świecie", ' (PAP) 

Warszawscy 
działacze sp.ołecznl 
z wizyłq w Łodzi 

z dotychczasowymi wynjkamł 
pracy po•wol:anych w Lodizi 
przed kilOOl.lnastu miesiącami 
spotec!2lll.ych komisji poj e:dn\.w­
czych za<po:z.nia:li się już przed­
stawicie!le rad na.rodowych i 
aktywu społecznego kilku więk 
s"Zych rr.iast, m. in. Wroclarwla; 
Gda·ńska i Lublina. W środę 
przybyła w tym samym celu do 
Lodzi delegacja wa.l:'s·z:awskiej 
Wojewód>zkie:i Rady N&l'OO<>Wej, 

(PAP) 

domaga się dymisji Knorr 
hitlerowskich 
W liście otwartym do prezy­

denta Luebkiego członek dy­
rektoriatu Niemieckiej Unii 
Pokoju. L<J'I"€>::iz Knorir. zwró­
cił się z żąda!n:em udzie•len:a 
dymisji hitlerows·k'm genera­
łem Speidlc•wi i Fcertschowi. 

\V liście swym Kno.rr przy­
pomina. że geneiral Spei<lel . 
piastujący dz'siaj sta:nO'Wisko 
do•w6dcy cddn!'a &ro::lkowo­
europe.isikiei<o NA'TI(). cdoowi·e­
działny jest wedlug zeznań 

generałów 
francuskiego pulkown.ika Fli­
coteaiux za rozstrzelanie 500 
zakladl!l.i.ków framcuskich w 
czasie wojny. Genernł Foe­
rtsch. obec:nie gener.aJ;ny in­
_pektoir. Bu.ndeswehiry - pisze 
Knorr - odpowiedzialny iest 
za wykclllainie .ie<lne:l'!o z na.i­
ba.r·dz'.ei nielu<lzkich rozkazów 
HitJ.era w czasi•e oblężenia Le 
ningradu. za co zos.tal skaza-: 
ny na 25 lait więz1enia. 



Konklawe 
rozpocząte 

W środ.ę wiecrrorem r-Ol'ZlpOC'Zę• 
to się konkiawe z udzia.tem OO 
kaTdyn&ów. Jttórzy dokona<: ma 
ją wyooru n-0iwego pa,p:leża. 
P:iea"W'S:Ze dwa gł090wa:nia odbę­
dą s1ę w czwartek ram.o. 

Wynd!k!i. glosowania pocla'V\'ane 
będą tra.dycyjną meto<lą, st;oso­
waną już cd wleków. KaO"!ki 
wyborcze będą palone w spe­
cjaJmym piecu ustawionym w. 
Kaplicy Sykstyli.skiej i mają­
cym drugi klomin aż do dachu. 

Poniewali: jednak w osita tmim 
cza,si.e niejed.n.alfil'otnie ttumy 
czekają.ce na Placu sw. Piotra 
nie poibra<fiły odróżnić ozy dym 
jest biazy cz;y cza•rny, w~c·s•kie 
lotndctwo dosta1rozyło specjat!­
nych ra.kilet dymnyic:h. Fo za­
kończeniu wyibo,rów na batko­
nie BatZy1!Jkl św. Piotra u•kaze 
się kardynał Ottaviani, któ.ry I 
ogtO&i zebrany:m tłum'O!Ill na­
r<visko nowego papieża. 

Seryjna- produkcja 
statków kosmicznych w ZSRR 

ZSRR jest jedynym pa.ńsiiwem na świecie, l>t'oduk11ją:­
cym seryjnie 5-tOlllow~ statki kusmic2llle. „Wi.stok-6". na 
którym odbyła. podróż i>rl>ita.lną ~ucrm•ik Walenty 
na Tierieszkowa., jest już j eden a.st y m sta.tldem łe~ 

go typu, użytym przez Związek Riadziooki do ekspery• 
mentów or_bitalnych. 

Sześć rz.aJ-0,gc!WY'Ch „ Wosito­
ków" P-O\P•rZ€0d:za1nyich rzootało 
w latach 1960-15161 prrrez pięć 
sta.tl~ów doś,wiadcza:tnych bez 
pil1ot.a. W jetdtnym z ,,.Pra,..W10-
stoków." otdibyil ;pod1rOO: main.e­
kiin ko1S1mp1nauty, w pow1;1ta~ 
łych ozt-erech - psy. Z jedc­
na.stu rad1zieokich sitatk6w kos 
micznych wylądowia.!o 111a Zie­
mi dlztewięć - wszys'.l{ie stal­
ki :pi1lo•towamie przez 1 udzi oiraz 

po.jawy z psa.roi „Bieilk:ą" J 
„Strie;liką", „CzalI1IlfUISl2lką" oraz 
„Gwia,1'Jdeczką''. 

Pi0erw1Szy bezzalogo!WY ra,­
dJziec:ki stattek ikoornJc.zny wy­
&tairtow.ał 15 ma.ja 1960 i!"()lk.u. 
Sta.tek pitlootowany przez człio­
wieka wy.s1trzelo•nY ZQ&Wł na 
od.<ittę oloołozioemsiką 12 kwioet­
nia 1931. Ze st.a.tików be:l!zało,.. 
go•wy>ch na\j•wyiżej wmiOO!: się 
sta~ek kosmic~y I z maneiki­
nem kosm-01T1.auty (369 km). 

Dredzie Kennedv'e20 
do Kontresu USA 

W Otręclrzi'll p!I'2JCSlam,yrrn W Śl!'O 
dę do . KO<ll•gll'eS'U prezycient 
Kenltlled·y za.propon<YWal uchwa­
lenie ustawy maaąoej na celu 
po•lożenie kresu d'Y'skry.minacji 
rasowej w Sta111ach Zjed'IllOICZO­
nych. 

„Usta>wa z 1003 r. <> praiwach 
obywMelskich", jaik nazywa sję 
oticjaln1.1e ten dotkument, prze­
widuje oiaikaa: stosowan.ia segre­
gacji raS<>wej w r~ta·uoraoejach, 
h<:•telach,· kitIJach i tea•trach, w 
pa<Tikach,· sk!lepach i jnn,ych 
miejscach pu•bli1crznych. Pro\jelkt 
za1w.iera :równieli: ail"tylclvl uopo­
wa-tnfaj ący m1,nl>S•bra spNłlWiedh­
wości do wyit.ac-z..aini.a pr<J.oesów 
są.cLowyich tym szkolo.m i uc:ze!­
niom mun.icyp.a.1l1n;yirn,, k:t6re od­
m&wią p>!'Zy>jm<>Wania. Murnzy­
nów. .A"1ty>ku~ ten nie dotyczy 
jed•naik: prywaitnych zailda.ctów 
naukowych, 

Druqi dzień procesu o zabóistwo Zb. Biedziaka Biielika" i Slłlrielika" · (lldlbyly 
podróż na ,;;.yootkośd 339 km, 
apogeum lo(Jt!JU Ga,ga;ri.lllJa. wymi­
silo 327 km. Nastęn:me pifotlo­
wa1ne „Wosto.lti." skierowa.ne rzo 
.s-t&ly na WJY&llkość 257 km 
(Ti.toiw), 235 km (N1ikoła.j.ew), 
237 km ~P-OfPO•wic.z), 235 km (>By 
k<JIWl~iki) i 233 km ('l1i€tri€51Zlk.O­

ProJekt usta·WY mówi d'OŚC 
ogól'1'1Jilkowo o k<:·niec"1Jil<J'ŚCi za­
pewn·ienia. Mumynom ta!kich i;a~ 
mych morb!iwości u1zyskaniia Plt'a 
cy, j.aJkie p111Zysolugi\lj ą „biji­
lynnu. Swiadkowie potwierdza ją winę oskarżonego 

!P.rezyid.enlt KeraieciY prrrzyrz,na•ł! 
iii: uchwa~enie pOOt!>OnowaneJ 
przez !t'Ząd ustaiwy „nie ro'l'JW'ią­
że . wsrzystkiJCh p.r01blemów w 
sto&Wl11kach trasowych'o w Sita­
naich ZjeclnOC2!0nYch. 

Wczora1, w diru.g:l1n d~.itt pro 
oesu o za.bóJ stwo 16-letn!e:gd 
Zbigniewa B1edzia1ka, Sąd Wo­
jewó&zki dla m. Lodzi pT'Z.il:i:u­
chiwał c!aJs:zych świadkó•w, .b.'i:ó 
:ny przedstawiali okoli>C'.Znoiici 
wyp.adlku na ul. Smoczej. M. '!!i. 
„wladek Kwiatikowska opowia­
dała w jaki sposób OS'kariona 
Jakubowska wtairgnęta wraz z 
oskarżcmym synem Tade=zern 
<io miesz..1l:.an!a L-es'2:.ka F. SW'ia 
dek KWiattkowska wi-:lziała jak 
oskatieni bili jakimś dłuogim 
pr:zedmiotem i kopali leżącego 
na jezdni Zb!gn1ewa B!edzialka 

Inni świaxl'kowie mówia,c o 

19 czerwca br. ~art. P<I 
krótkich i ciężkich cierpie­
niach przeżywszy lat 74 

Józef Tara pani 
inż. chemik 

Wyprowadzenie drngich 
nam zwłok n&Stąpi w so,bo­
tę, 22 czerwca. br. o g-0dz. U 
z ka.Pl!kly Cmenia.rza Komu­
nalnego na Dołach, o czym 
za.wiada.mia.ją pogrążeni w 
bólu 

.... ŻON A, SIOSTRA 
j PRZYJACIELE 

A 

Dnia. 11 czerwca 1963 roku 
z~a. 

Władysława Wojciechowska 
pra.ooiwnik Powmeohnej Spół­
dzielni Spożywców, Oddz,iał 

śródmieśede w Łodzi. 
1V Zmarłej tracimy za.cne­

go pra'60Wll'.lika., dobrą i zycz­
li wą koleta.nkę. 
Pogrz~b odbędzie !rię w 

ozwa.rtek dnia 20. VI. 1963 r . 
o go1b. 16 z kaplicy cmen­
ta.rza. pa.raifia.lnego w Ra.do­
m!u. 
Zwłoki Zma.tle,i pra;ewie­

zicne zosta.ły koleją z Dwor­
ca. Kaliskiego dnia 19. VI. br. 
z domu przy ul. Towaro­
wej 68 m. l w Łodzi o 
godoz. 20. 

DYREKCJA, RADA ZA­
KŁADOWA i PODSTA­
WOWA ORGANIZACJA 
PARTYJNA ora.z KOLE-
ŻANK'I i KOLEDZY 

RODZINIE Zmarłej składa.ją 
na.jgłę~e i na.jsZ(lll;ersze 
współC'tlloi e. 

„ 

tr~de !ZIIllaor!ym ko1ed'Le 
Zbys'Z!kU twierd!zili, że by-! to 
chłopiec spoJ.c,ojny i zu,pemie 
nie na.c1alwal się do to·warzy­
st\Va jalkie 21btera11o się u Les!Z­
ka F. 

Prnecl sądem zemawał! ta~że 
ojciec i bra~ Zibigniewa Biiedzia 
ka. Przy-znali oni, że Pcgoto­
\\Tie Ra.tunko.we wez\.\.'ano doipie 
ro po po•wrocie od oskar:io·n~•ch 
Jakubo'ń·skich, gdozie prn;rzU a•by 
dowieclz'.eć się za. co pobltli oorui 
ich syna. 

.ra•k zez,nawal prz.ed sądem le­

wa.), 
(WiT AR) 

Henryli Tomaszewsli.i 
• I 

o teatrze mtmow 
karz Pogobc-wia Ratunkowego Twóreą i kierownikiem artysty cznym, . goszczącego w ~zi. na 
swiadek dr E. Kaozmairek., po za.proszeni"' I>'.lienn~ka." . Tea.tru Pantomuny ż Wroi>claWla. · Jest 
przybyciu PogotOIWia o godz 24 Henryk To~~szewskl. Korzy~ti<1 ąc z ,jego ob-eenoś<li w naszym. 
Zbj,gniew Biectizlak już rue żył temat reprezentowaneJ 
sztuC"llne oddychanie jatkie za mieś-cle, przepr<>Wadzlliśmy ..;;zm owę na , 
stosował Jeka,rz Pogotowia nie przez tea.tr wrocla.wskl szt • 
mogło pomóc. 

Po pr:zes•lucha!llitu świadików 
są·d za,pooma.l się z opinlą ble 
giych z ZaJdadu Medycy,ny Są 
dowej d'r dr 1'1ioro5'lawa TUJ!aczyn 
s:<oego i .rana SorO'ko. Biegli 
zgo<ini byli co do tego, ze 
śmierć Zbi.gnlewa Biedziaka na 
stąpHa na skutek wylewu śród 
czaS7lkowego krwi spowodowa­
nego cl<isa•ml osk. T . .rakubow 
skiego zadamymi w okolicę sklro 
ni. Wy0kluczy>li natOITT!iast mo!lli 
wość na.s!ą·pienla zgonu na sku 
tel<: upadoku bądź .też cd razów 
zada·nych smyczą przez mall.kę 
.ra•kubowskiego. Na pytanie są 
du czy w wypadtku ttd•z..ielenia 
natyc.hmia•stowej poonocy Jekar 
sk1e:i Zblgnlewowt Bledizia1kowi 
mc<tna bylo•by u.raitować m•u ży 
cie - biegli odpo\Vtedizieli 
twterdizą•co. Po ~yblldm pnze 
wiezlen,iu <Io naJ•bllż.szego ez.pi 
tala chiTu·,-gicznego - :zd,§nii.em 
bieg•lych - ; po dokonaniu na 
tyichmiast.awe1 operacji - Bie­
cioziak móg!bY" żyć . 

Na v.r.nio,sek obrony sąd po 
stanowit przerwać rozprawę do'.> 
10 lipca. W d'zieciństwte c-ska•r 
żony Tadeu.sz Jakubowski pn:,ze 
choctrzlł bowiiem za•pa,Jenae opO'll 
mOOgowyich, Sąd przychy!.ając 
się do wniosku oi>rOI)Y, p~sta 
nowit pO<Wolać biegłych Jekall"Zy 
p.sychia.t1rów, którzy zba,da.ja o 
ska•rżonego .r. Kr. 

iołnierze niemieccy 
w Holandli 

W naj.bliżn;-i:ych dniach 
przybyć mają do Holanodi 
pierwsze oddziiały Bundes 
wehTy, które szkolooe będą 
na holenderskim poligonie w 
miejos.cowości Budel. 

- Kiedy poinformowaliśmy na 
szyoeh ezytelnil<ów <> przyjeź· 
dzie pa.ń,sklego teatru, pierw­
""~ Ich ,rea•l<eją były zapytania: 
co to 7..a teatr, w jakich ok<>­
Ji.cznościach powatal, co sobą, 
reprezentuje„. Mo<Y.\e więc na 
w:s,tępie zechdalby pan O<lpo­
wlooz,ieć na te pytania? 

- Porhysl smwomzen,ia teartiru 
pantcomimy zro•:lrzil się 7 lat te­
m•u. Był to sweg.o :rodrzaju 
eksiperyment - chcieliśmy się 
po porosotu przeko.nać jak talki 
ga~unek wtu1k z<>5'ta•nie przyj ę­
ty prnez po1skrtego widza. =Y 
troatfi do jeg•o wyobraźnl i ozy 
S'potka slę z a~la•wzem. Tl"Zeba 
J)'I'zyiznać, że już pierwszy pro­
gram (jes"ZCZe naiwet be:z tytu­
lu), llra.k,towaony wyłącznie iail<O 
spekta1kJl patnttOfilli,tnY został batr­
dlzo przychylnie przyjęty pa-zez 
put>liczn<:-ść. w rok później ze­
spól na.sz wyjechał do Moskwy 
- na fes~i,wal, gdzie !7Jdo0b;C 
dwa złote ;medale. To ug.ruont?­
wa[o nasz zaunia•r stwO'l'Zema 
praM>dlziweg>o, w ca.lyun tego 
słowa =act,eniu, tea.tru paID.to­
mimy. 

wiem ustalone 0$ta tecznie. 
Wre:szde, że pańska pr<>pozyoeja 
w o;wej istocie byla od p<t>CZ!\t­
ktt in1m. Możo wobee tego słów 
kUka o tej pr·<>pozycj! .•. 

- za,Jożeniem moi.m było roz­
szerzenie śtrod1ków, którymi 
dys.po,r.ude pa.ntomima oraz "''Y 
karzan.i-e jej sHy i stworzenie jej 
nowyc,h f·orm. zamysł ten sta­
rałe'.11 9ię o'Ci poc-lą~ku realizo­
vvac ~"CP'l"Zez p.antom1m~ zesp-'J­
łową. Kole~tyw, zespól po<ldąl 
więc zada,nle rozwiąizywa.nia 
pewnych treś--!1. Przez ()dpowied 
nie wprowad.zenle "Tl1.1:zyki1 
śwjatlfł, ko&tiumu i d~~.iH\rao,ii, 
Slaora'Tly się UWY'PUklać p,;,1J\0-
n1imk:zny gest. 

- Oglądając państwa spektak­
le mim<> woli s.taje się wobee 
pytania: czy przy· pomocy ru­
chu ciała, mimiki, bez użyeia 
słów m<>gą być r.i:eezywiście 
przekazywane wszystkie treSci'! 

- Na pewno! Nie wid1zę ja­
kichś gralQic dl». m•ma. Weźimy 
choćby talki .11La1biiryint", z na­
szego obecneg.o P'l'o,gramu. Jego 
treśclą jest c<ld"Z!alywande p!l'Ze 
strzeni nil psychill<ę c-zlowie.lca. 
Czy uda,lo n.am się wy,ra!Z'ić ge­
stem ów sta.n psychiczny -
mo1gLl•by widozowie lód:zcy stwier 
drz!ć w oz.as.ie s.pekta.kLu. 

- Wiele się slyszy o kontak­
ta.ch w.roelaw&kiego teatru z 
twór-cą fraru:uskiej pantomimy 
- M:wcelem Marceau.„ 

- Tak,, lączą nas serdeczne 
sitosuon1kl. OSotatni•o zost.azy one 
W"llmoc.nl·oon,e :równleż piryWatny­
mi wię-zami - jedna z crzlonlk!ń 
naszego zespolttl - Elż•bieta .ra­
roszewlcrz j ucl: w.kró1lce Wyjed1Zi€ 
na sta•le do Pairyża•, jaiko.„ pa­
n;, Mairceau. 

- A pia.ny teMru na. naj.bllż­
szą przyiszl<>Ść? 

- Wyjaoo do Drezna. Potem 
urlop i touirnee ;po Grecji oraz 
krajach Ska111dyna.wsikich. Na­
stępnie przyigotowywanie nowej 
premiery, ~tórą, zamie't'UltmY 
dać w StYtCZntu. 

Dnia 17 m;erwca 1963 r.1 W dnJiu 18 !l'kel'\Wca. 1963 
po długich i ci.ętkioh t"ier~ roku mia.rł 

·~k~a:11m:=„ ~as;t~:,_ ur Atanazy B~rynfec 

- We wstępie do wydrukowa 
nego programu stwi·rdza ~an 
m. in., iż pantomima Jest 
weląż jeszeze sztuką nową. I za 
raz potem. że p<YLa Mareelem 
Ma/lic.eau i kilkoma jego naśla­
dowcunl, nikt wlaściwie nie 
pod,1ą! próby :Innej pan~imy 
_ j~j ramy wy<laiwały Slę bo-

- Zyezymy powodzenia! 
Ro0rnawlal JERZY STEFKO 

Dziś Teatr PantomimY wy­
\Stąpi w z.o.azt po raz os~otni. 
Cl z nas;i:ych Czytelników, któ­
rzy pragną go obe,jneć, muszą 
się J><IŚpieszyć - pozostało już 
niewiele bllet6'W. S. t P. 

prof l!90!1' ll!WYeRJn'Y 
Politoohnikd Łódz-kiej, 

,, Wostok-6'' i,, Wostok-5'' 
zakończyły lot 

([)cik'()ń<:zenie ze stir. ]!) 

gorące po!lld:rowieruLa swOiim 
wspóllzi,omkom. Za•komuntikowa­
la Ol?la, że czuje się dooko111aLe. 

Z JatroStaiwla wysiała w kos­
mos do swo:jej có'.I'ki radó.-O<gJram 
Helena Tieriesizkowa . 

Ma.tka kosmonautki wytra'1.lila 
radość z powodu O<lwa.gi swej 
có'I1ki i życzyla Wa•lentynie 
s=ęśliwego powrotu na Zie­
mię. Do życzeń P'!"ZY'lączyli się 
s+ootra I.Jusia, brM Wołodia, 
wszy&ey kuzyn.i · i sąsiedrzi. 

N. S. CHRUSZCZOW 
ROZMAWIA 

Z KOSMONAUTAMI 

W śro<lę po p.ołudnlu premier 
ChrusZoCZ<>w rmmawi.al telefo­
nicznie z Wadentyną Tierieszko­
wą, a potem z Walerym By­
kowskim, 

Chru:sz.czow pytał o szczeg61y 
lądowania oraz o samopoczucie 
kosmonautów. 

Tieries„kowa poinformow..U; 
że „lą<lowalllie wypadło dobrze, 
p<>Tana. była równa" I dodala, iż 
„czuje się doskonale". Wyzna­
Ja przy tym, że „ma tylko si­
niak na nooie''. Premier od· 
part na to, żo „to przejdzie" I 
za,pow~edzial, iż gdy kosmo­
nautka. przybędzie do Moskwy, 
wszyscy zg.otują jej ta.m wspa­
nia.łe przyjęcie. 

Chrusoozow rozmawiał z k()S• 
monauta-ml z Kremla, w przer• 
wie obrad Plenum KC KPZR. 
&ozmowie przysłuchiwali się 
Bre:óniew, Mik<>ja.n, Kooygin, 
Szwernik i po'L()Stali czlonkowi<l 
Prezydium KC, 

Bykowski zakomunikował pre 
mierowi, że wylądował cało i 
szczęśliiwie w obwodzie kustanaJ 
skim. Chrusz.czoow p0ogratulował 
koomonaueie sukeesu. „Kiedy 
przyleeieie <lo Moskwy - dodał 
- powitamy was jak bohatera". 
Premier pogratulował też Bykow 
skiemu przyjęcia do partii. 
„Jesteście pierwszym komso­
moleem - p 0owled:i:ial - które­
g<> pr.i:yjęto do partii, gdy prze 
bywał w koomosie", 

NA MIEJSCU LĄDOWANIA ••• 

W repc11:1tai!u z miejsca ląd·o­
wa'1'1ia koresporuclenrt: TASS po­
da•t, że ten saom lotniik, kltóry w 
zes-zly•m roiku pierwszy dojoczał 
z samo•i<J'tu ska:fande:r Pawia Po 
powiteza, w środę pierwszy 
zauwa<lY"l Walentynę Tierieszko­
wą. 

Zesopól samOllotów i śmigłow­
ców szytbko odnaJ~tzl też By­
kowskieg,o, kierując się sygnała 
mi ocaddowymi, wysyłanymi 
przez nadadruk kosmonauty. 

NALEŻY PODZIWIAC 
PRECYZJĘ 

Na'WiązuJą.c do !<>tu Tadzlec­
klch k<>5monautów „The Phll».­
delphla Bulletin" pisze: Należy 
podziwiać precyz,ię, z Jaką Ro­
sjanie już po raz drugi umieś­
cili astronautów na orbita.eh 
tak blisk~ch, że istnieje praw­
dop·Od·<>bleństwo zJąoezenia dwóch 
statków w kosm<)Sie. Swiadczy 
to o wielkieh pootępach . ZSRR 
'\v tej dzled:uinle i "musri:a Sta­
ny Zjedn0oe1AJ<De do wzmożonego 

li roni ka 
=wypadków 

Wczorag na ul . Pabiaruokiej, 
kierowca motocykla .ran za0b-0-
row5'ki (Płomienna 9) na skutek 
nieOSltrożnej ja!Zdy pc·trącil UTS:zu· 
lę Kwiatłlkowi~ką (Gagaot'Ona 26). 
K,o<b; eta d•oona la wstrząsu m ózigu 
i Otgó•łnych obraż.eń. 

* * * Na ul. Tuwdma pr7.,ed posesją 
n,r 21, rp.rnec.hoodząoey prnez jezd­
nię p!t'ZY czerwonym świetle 
Adam Graczyk (Lutomierska 
134a·) wpad1! tp•od mo•tocyikl. MęZ­
czy1ma doznał wstmząSJU mÓ174tu "I. 
o,gólnych otb!ra1żeń. (J) 

wysilku .._ Zia'l:D8oC2la ~ 
ne pismo. 

SERIA KOSMICZNYCH 
ZNACZKÓW POCZTOWYCB 

W Związku Radrziec:kim ._.., 
s:zla d-0 obiegu seria. zn3.C!2ików 
poomowych poświęcona nowe­
mu s'.Zltu=c·wi wszechś'Wiata 
prze-i: koomoniautów radiz.:iect!tich 
w. Bytlwwskiego i w. Tieri~ 
kawą. 
Ba,rwną serię otwiera. l!:llac2ek 

po.cztowy z portrete?n kosmo­
nauty n.r 5 - W. ByikOIWSkiego, 
Na ś'1'0ók!u znacizka widać ~.wo-­
stok-5'! zaś w dole utmiesrzx:zo1110 
na1pis: „statek komnicmny „wo-­
swk-5". 15. 6. 1963. 

Na d.ru,g:iJJ:n =aC!Zlku z ~j seril 
widnaeje zcLjęcie pierwszej w 
św1eoie kosnnoinau~ W. Tie­
rie5'llkowej. Na środku znaczka 
u.miesrzc:zono l<lw.i.aJt; a pod nim 
slO<Wa: ;,Statelk 'k:=i<:zrly c;:,Wo­
stotl<:-6'" 16. 6. 11!63. Wal!.'lbość noo­
minalna katż.dego rzinaczika wyno 
si 6 kqp. 

RADA MiIEJSKl1l. MON"JlREUln 
ZAPROSILA TJEBilESZK'O'W Ą 

Na odbytym we wf.Or\ek ze-­
braniu R.ada Miejska połorone­
go !rol<> Pa.ryża miasta · M<>n• 
treuil - sous - Bois przyzna• 
ła rad:niecklej kosmonautce Tie­
rieszkowej honoro0we obywatel­
stwo Montreuil. Rada Miejska 
nadała Tierieszk<>Wej najwięk· 
sze odzna<izenie tego mial5ta ..-. 
zloty medal, 
Władze Montreuil posta,~ły 

za.prosić Walentynę Tierles"Zko­
wą do swego mlaeta. aby wrę­
czyć je.i dyplom i nagTOd.ę. 

Dlaczego? 
Zais~1 rzadlw 1'ecenzenci 

m•iewa;ą okazję oo ta„kiego 
„użycia sobie", jakie'j dostar­
czył wczora,}szy „Cedrrow11 
dJwór'• Krzys~to1a Choi,ńskie· 
go. Schemaityczny, wym,yślo­
ny, 111udny teik.s-~. problematy­
/ca po.zoS<tająca może w zgo­
dzie z prze•lwnaniem autora; 
w żadn!Jlm razie z rz.eczywi­
sto•ścią, plycizna i navwność; 
manie1-. p-0,zytywn')J'Ch bohate­
rów anno 1952, jednym, sło­
wem - rozrxu:z. 

Rozpacz do tego sitopn i.a, że 
miej1Sce oburzenia zajmuje li­
tość. Tajemnicą pozostaną 
kryteria, na Vod•statvUl któ­
T!JICh przyznano utworowt wy­
solcą nagrodę w korrloursie te­
lewizy,iny>m .Gorzej, ż,f!! ni<!< 
zn<ilazl si<;? nikot, Joto by za­
proiesto,wal przeciw wysta• 
wianiu go na ekiranie. 

Czas zrozumieć, że te,lewizia 
b0ezlbto,śnie obnaża wszelk<r 
s.z,tam.pę i fansz. Nk Im stę nie 
ukryje, ntc się nie daje prz€"" 
mycić, choćby nawet przy• 
odziane zo,staf,o w najróż'nie;j·szet 
ozdóbki formalne. 

Coraz częściej o·sta.rnio ci• 
śnie się na usia pytanie: dla• 
czego? Kto deq1du}e o d.opu• 
szczanfo na ek:ran różnv<'h 
;,pomyle·k", czy ktoś w ogóle 
10 tele<wi:z>ji zastanawia fię 
1rnd TetJU?.rtua·rem? Na>;>raw.J <il; 
w os<tatn·im czasie nasza TV 
d-0s-tarcza niemal wyłącznie 
•nia~erialtu do narzeikań. Ni<!I 
dziwnego, że recenzenci prze­
stają 1u1wet WSPQ•minać o In~ 
tern!i'ujących audyc:}ax:h, k.for6 
je.~zcze si,ę zdarzają, a to chu­
ba w O'bawie, by ti.ie n-arazić 
się ze strony Czy.telnika na 
zar,ziut „l(IJkierrniotwa". 

(bz) 

VilADJSŁAWA EWELINA 
WOJCIECHOWSKA 
o czym zawiadamiamy po­
grąiend. w: głębokim Za.lu 

wiceprzierwodn·ioząoy RM!y 
Nlllllkowo-Ekon!ODliO'lllłetj Pre­
zydium RIUly Na.TOdowej 

m. Łod~i. 

W Zma.rłym tracimy w~­
błtnego na1ttkG!Wlll3, dDskona­
łegu organi'1J8/tora i oddane­
g@ dlziałaeza gosp;od:a.roz!l>gO. 

Kosmiczny bilans 10 lotów 
MĄ2; i SYN. 

7!Wi'ok dio grobu 
w RadOIDlti.u na-

20. VL IN:. o 
PREZYDIUM 

BADY NARODOWEJ 
m. ŁOI»';.( 

w d!du n - I963 rodm lllDIM'ł 
~fll90ll' llWYca:adnY, d~Mw fti1'o!1Al!fii 

Boryniec 
prsemllld!llimąoy Rady Na.uikowej Instytutu Włókdai Smtuoz 
nycb 1 Synteiyemyob, klierownik Kllltedry Techttoilogiii 

Włókien Wue7mych, wdelolełm.i drziek8111 Wyd17Jiału Włó­
ldeom.iotego Pollotechnilki ŁOdzkiej, pl".llewodndoząoy Ze­
~ Pirtoib~wego PAN - Ohemia. i Toohnoloogfa 

~o~. 

W !'marłym st..ra.oi1iśmy wYbit'llego naukmv'Oa<, który 
:pralll\ swą pm.y~ynił się do ?10ZWOju ba.da.ń nad postę­
pmn teahnicmym Włó!ldmi Sll'Jtum;nyoh. 

Pzei6 Jego pamięcl! 

DYREKCJA, n.ADA NAUKOWA, PRAOOWNICY 
INSTYTUTU WŁÓKIEN SZTUOZNYCH 

i SYNTFI'YCZNYCH. 

Tabela osiągmi"lć 10 ko.sm.ons;at&w po łocie 
'rierieiszkoWej wygląda nasitę!P'ująco: 

1. 
2. 
3 
4. 
5. 
&. 
7. 
8. 
9. 

10. 

watery ByokJOIWSkł 
Andrian Nllk~ajew 
Walentyna Tierie87Jkowa 
Paweł P~ 
Gordon COOI>tt 
Herman TIWW 
Walter Sehirra 
John Glenn 
Scott ca.rpenter 
Jurij Gag.a.rin 

Ll.C2lba 
ok<rą:teń 

czas 

82 120 godz. 06 mln. 
,6ł 94 godz. 25 młn. 
49 71 godz. 50 min. 
48 70 godz. 59 mm. 
22 34 godz. 20 min. 
11 25 godz. 18 mln. 
6 9 godz. 13 mln, 
3 4 godz, 56 mln. 
3 4 godz.56 min. 
1 1 godz. 48 mi•n, 

BY'kow,skiego 

ok. 3.300 tys. 
2.640 tys. 
2.020 tys, 
1.980 tys. 

920 tys. 
700 ty8. 
259 tys. 
129 tys. 
129 tys. 

40 tys. 

('taibela nie uwzględinfa pułapu wyookości lotu; ·fm rekard -. 
327 1km - na•leży do Gagardna). • 

Od 108 minut Ga•gariina - do 1·20 godJ?.lin Byik·owSlkJeg-o, taik 
•rvz\Szerzyła się skafa. ~ą•gt11ięć 'kosmonauty'ki radzieckiej w 
ciągu zaledwie 26 IIlllesaęcy lotów załog•owyoeh na orbitę oko­
!o?Jiemską. 

w realizowainym <przez Stany Zjednoczone i ZWliązek Ra­
,dziecki progra1mile kosmi<:Z111y>m loty załogowe, stanowią odci­
nek i!Jaj•waeniejszy: dwa lata temu nie wiadomo byfo jesz­
cze, czy ozfo'Vl'.ie~ może :przebywać dobę w stanie illiewa:bk'()Ś­
ci. Dziś, ipo p1ęcm, dobacih 'Pod•róży orlbitalnej kosmonauta ra­
dziiecl:i wraca. r.<;i•row, cały, 'W dobrej formie fizycznej. Nikt 
już nie wątp1L ze lot. ~tat;ku zaiogowego dookoła Księżyca 
je:;t. @.aŻll~y, &e. d;rugi ra®eoki z.e9P9łow.r marate>n koomi~" 

cmiy fot ten pTZy'l:>liży, że w przY'szłej wyprawie •ksiiężycowej 
wziać będą mogli udział za•równoo mężczyźn:i, jak i kobiety. 

Bila·n~ Walerego By'kowskJego i WaUen~YilJ'. .TierJ~·ztkowej, 
przewyższa 'W\5Zystko, co doty;chczas w dziectz1n1e lotow . za~o­
gowy.ch osiąg.nięto. By'k:owski wyiprzed-z1i'ł NHtołaiewa. T1ene­
s7..Jrnwa - Poipoiwicza. Pilot „Wostdka-5" został pierwszym 
trzy.krotnym millonerem kosimdcznym, 21d'Ulbfowa0ł wszyist'k1ch 
a•merY'kańskich 1kos11nonautów razem wziętych, ustalił ,d:wa no­
we oficja.1ne Telk'()rdy świ•ata: czasu obrwania lotu (120 godz. 
06 min) i przebytej trasy (olk. 3 mln 300 tY's. km). Pilotka 
„Wostoka-6" Wa•lenityina Tlierieszkowa, -i:ostała dwukrotną mi­
lionerką i spędziiła w kosm·osie 71 godzin 50 min.'llt - ;pra•wie 
póbtora oraza d•łurżej, niż wszysoey Ameryka.nie - Glehn. Car­
penter, Schirra i Coo<per. 

Jeśli 1potrudzimy s:ię nieco i 'POsługujac się umiesz.ezona na 
wstępie tabela dokonamy kHku o·bliczeń, prze'kD'namy sie. że 
przewaga ZSRR natd Stanami Zjednoczonymi w realizaoeji lo­
tów za.ło•gowych ~ała się wręcz p·rzytłeczająca. Pillocii ra"' 
dzleocy epęd'z:i~i w 'kosmooie 385 godzin, dokonując łącr.nie 
261 okrążeń Ziemi, Ame·ryka•nie mają na swym kon.cie 53,5 
gadziny oaraz 34 -okrą:żenia. 

Stany Zjednoczone zawiesiły obecnie na rok swe locty zało­
gowe. Pnewa.ga radziecka w badaniach biologicmych nad za.., 
chowaniem się organi'Zmu człowieka w kosmosie bedzne wiec 
trwa•ła. Bo za WIS<ZY'stkirni 'P'l'ZY'tocz(Jl!lymi powyźej liczbami 
kryją się nie tylko rekordy !kosmiczne. Im więcej cza1su spę­
dzą piloci na 'orbicie, tym więcej dokonają obse·rwacji nauko­
wych. •tym obszerniej•sze dal!le zgro<madz1 bi-0logia i medycyna 
ko9!!lkzna. 

Lot pa•ry kosmonautów - możczpn:v 1 'kobiety - w stat­
kach tego samego tY'PU na niemsl ideon•tycznej orbicle, otwo­
rzy·ł nowy rozdział m in. tych dwu "'Rll'k. 

- . - RYSZARD B.Ąp()WSKI 
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Problematyka barwy łemałem kroiowei narady vr Warsrawie 

1, lor to żywioł - trzeba go ujarzmićl 
Wymiana doświadczeń 

WCZORA.J, W PALACU KULTURY I NAUKI W WAR­
SZAJWIE ROZPOCZĘLA SIĘ DWUDNIOWA NARADA 
NA TEMAT PROBLEMATYKI BARWY. DYSKUS.JA 
W KTORE.J UCZESTNICZY KILKUSET SPEC.JALI­
STOW Z RÓŻNYCH DZrn!DZIN, TOCZY . SIĘ WOKÓL 
TAKICH ZAGADNIEŃ .JAK EKONOMICZNY I SPO­
LECZNY ASPEKT WYTWÓRCZOŚCI śRODKÓIW BAR 
WIĄCYCU, KIERUNKI ICH UŻYTKOWANIA OR.AZ 
ODDZIAł,YWANIE BA.RWY NA OTOCZENIE CZLO­
WIEKA I WARUNKI PRACY. 
PODSTAWĄ DO DYSKUSJI .JEST PRAOA ZBIO­

ROWA POD TYT. „BARWA I JEJ ZASTOSOWANIE", 
SKLA.DA.JĄCA SIĘ Z 6 ZESZYTÓW O LĄCZNKT OB­
JĘTOSCI 400 S'.rJtoN. INFORMUJE ONA O WYNI­
RACH BADAŃ PRZEPROWADZONYCH PRZEZ RÓŻ­
NE ZAKLADY NAUKOWE W ZAKRESIE FIZYKI, Pl5Y­
CHOLOGn i FIZJOLOGII BARWY, ZAGADNIEŃ NOR­
MALJZAC.TI ORAZ ZAKRF.SU STOSOWANIA BARWY 
W BUDOWNICTWIE I KOMUNIKAC.TJ, W WYROBACH 
PRZEMYSLU LEKKIEGO I CIF;1..K.IEGO, W POLIGRA-
FII ORAZ FOTOGRAFII. -

crzystyiwa.ne i 'Wlptowa-d'zane w 
iycie µrzez specjalnie powo­
łaną, Komisję do sp~w Bair· 
wy. Skupia ona wyibi;tne au­
torytety naukowe z różnych 
dJ"SCyiplin wiedzy i gałęzi f!.O­
spodarki, a swe działanie o­
piera o 1współpraicę z <poszcze­
góJ.nymi reS<Yrtami przemy<słu, 
o~TOC!ikam:i badall. i dyspozy­
cji w zalkoreisie s:tOS{)Wał1ia 
ba•rw. Komiil'>ia bę:dzie m. in. 
inicjować prace naukowo-ba­
da.wme i normalizacyjne do­
tyoz.ąee bairwy, opracowywać 
wytyczne w. ~wie ra.ejona.l 
nego jej wy'kO<rZystywa.n;a 
w róinych dą;i('>dz.inach życia, 
w.p\vwiW na. odpo<WiP<ln ie 
k.w1tai!t01Waai~e produkcji ba.r'\\' 
nikóiw, fM'b i lakierów i 
r°'7JWĆ>j ba-zy te.ehnic'ZUej, 
za.leca.ć Jc:.0111iec7i:l<OŚĆ SJZkolenla 
spe<o.ialistów :i za.k.rl"S\t sto®O• 
'Wllin~a ba.rwy itp,, itid. 

Po.s'1:".ilaity µod adresem prze 
myisłu ba.rwin:i1ka1:1skie»:o doty­
czą ilości i asorl:yimen•tn 
baI'Wni'ków. Mimo produko­
wania wielu różnych typów 
i grurp, <przemysł włók~enni­
czy narzeka na bTalk pelnych 
pa,Jet !kolorystycznych. a 
zwłaszcza barwnilków szla-
chetnych, tT'Wa1lszych, żyw-
szych i czystoSzych w odcie­
niu. JeidnQCze<:'inie wł&kiem1i­
cy są przeciwini ut!'Zymywo­
niu ipTod U~{Cii p!'zestar?.a łych 
barw~1i 'kÓw o miskich tirwa­
ło~iaoeh. 

PRZEDYSKUTOWANY TEż ZOSTANIE PRO.JEKT 
UCHWAłJY I~ERM 1W SPRAWIE ZABEZPIECZENIA 
WA.RUNKOW DLA RACJONAJJNEGO STOSOWANIA 
BARJWY ORAZ OPRACOWANE !WNIOSKI POD ADRE­
SEM POSZCZEGOLNYCH RESORTÓW. 

Kolorowe zaplecze 
N aitU1ra lt"<J•"lpo.sitall"l:a pnzed 

'cz{awiekiern świa1t ba.mv. C:y­
\llrilizacja. oo\Sumęla g-0 Old ba1I"W 
llości prZJ'rooy rz.amykadąc w 
lhia;gtach, w d!Ol'Jla;eh, faibry­
kacll... Ja.ko ;relmm1pensa tę da­
la mu j.ednaok możili"\l\no<ŚĆ :za­
€iPooka1ja.n.ia „Gl-0ic:liu ba1rw" syn 
tMyczmymi środlkam.i bar-wią­
cymL. .Ailie sama potencjail1na 
lh'OlillhW'<JIŚĆ nie wy.s;tiarcza,. Po­
trzeba jes.l!leze doosta0tec21ne1 
il-0ści i)"ch śroo:ków i umi.ejęt­
llości operowa1n.ia kolm:em. 

J.a'kier&w je"t~imy poniżej 
średniego. PrzyCZY1J1a tkwi w 
niedorozwoju bazy surowco­
wej dla tego 'P'l'ZemY'słu i je­
go .niiskim poziomie technicz­
nym. Za:kła•dy farb j lakie­
rów '])l"7.ypominają warr-sztaty 
rze.mie?llnicze. Są małe, sła­
bo wypo.sa.żone i 111ie1wiele 
:produkują. Plany rozwoju te-­
go przemysłu rClkują jednak 
nadzieje na 1Jltos".i·nkowo szY'b­
ką :popra·wę. 

Tak więc całemu za.gadnie­
niu ma1damo kształt orgMtiza­
eyjny. Łatwo zr()ZUmłeć ZJna­
czenie te.go falktu, jeiśli sohie 
uświado1rnimy, że do tej P<J­
ry nie ma rw PoJ.scP w pełni 
n9talone; terminologi1i z za­
kresu 'barwy, systematyijd 
bairw, normaUzaicjł meitod po­
miaru j badania jaika~ci. kla­
syfrkacji środlków ba1rwią­
cy·ch„. N.ie ma - bo dopif'oro 
te-raz naistąipilo ipołączen i f' 
ro~proszonyoh, jedinoo•tk~wych 
wysił'ków rwielu ~ud?.i d lkilku 
i llJSty1r.1cji. 

Jeden z l\lcze'31tników nara­
dy n.arzwał !kolor żywiołem. 
Ota.cza O'n na/S ja.k ;powietrze, 
jego 'Wpływ działa nawet 
wtedy, gdy nie zdajemy so­
bie z tego sµra:wy. Je<st to 
jf'dnak żywioł do oipanowa­
niia i godny opanowamia. Nie 
chCEltny ani :pseudo-rados1nej 
„kol•or'kowości", a•ni szarzyz­
ny. Chcemy 111-atomfast, by 
barwa umilała. upiekszała i 
1iła>\1wiała nam życie. Jeśli 
korni-sia doprowad7.ll do tego 
bq-dzie się lll10l!ł:;:„. rozwi"lzać 
i konte.mplować w ~okoju 
swioje barw:ne drzjeło. 

IJu.beiską Kli:nof~ Oklwli's-tyc~ zwied~l niedaW110 '!Dfl­
b~tny amierrykańsiki Stpeejailisita w tej dziedzi1l!ie dJr McKee 
z Florydy (na zdryęciu z prllJWej). Uczestm.kz:yil on m. ł:n. 
w cieikawej oiperaoji zdifęcia kaitalf'aJkty. Za ki./!Jca tyigod.ni 
w USA <Jd.będ.zie si.ę ko'1lgres 011vwl~sitów, w cza1sie k:M­
rego dr McKee zatprezewttPje od:rZ'!J'ffl.(]J11,Y w !A&IJilini.e ~ 
lorowy fiim z przebiegu 8'1wmpl~k.owam.ych operacji do­
konyuxmycll przez k<kalr.i:.y l'UbelSiki'Ch. 

J. DRYLL CAF - fot. Tat'goński 

Jan Koprowski 

Na:sz•kicow,ana. tu rw skró­
cie baza lkolorysty.cz1na, choć 
nie idealna, stwana. jednak 
dostateczne poosta.wy c1Jo r­
cj<malnego oipe:rowa.nia. bar­
wami w oodzle.nnym życiu i 
goopoda.roe. Racjonalnego, to 
znaoczy z pożyt·ktlem i dla 
dobr·a człowieka. 

Oczekiwanie„. Klasyka i wspólczesnojć 

W obu sprawach mamy du~ 
io do zrob-ienia. Barwł1i ków, 
fai.-b i lakierów - mimo o­
~romnego li ciągłego wzrost·.i 
"Produkcji - je<>>t w Polsce 
\llrciąż za mało. Kolorem ope­
rujemy nieomal po mnacku. 

1 W ZSRR, USA i Anglii 
średnie zużycie bm·wników 
:na jedneg>o mie~zka11ca k5'ztał 
tuje sic rocznie w wysokoś­
ci cik. 500 .g-ra•mów. W CSRS, 
l\'RD - Clk. 350 gramów. w 
Pohce - Ok. 300. Zużycie 
fa!'b i lakierów w krajach 
o wysokie; kulturze mate­
rialne.i (Szwecja, Anglia, ITo­
lan.dia) wynosi na jednego 
niie.,zkalica ok. 10-12 kg w 
Polscp około 4.5 kg. W pro­
dukcji bo rwników reprezf'on­
tuie:my mnie i więcej .frc-dni 
Pozi·om, w produkcji farb i 

Wołowskie „Rififi" 
Gloony narpnd !!la bnnil~ w Wo 

h\\•ie d<>kornrny w ub. iroku be 
<11z:e pira.„,dopood•o·bnie tema·tem 
filmu. Komenda Wojewó>Clzka 
l\!o we 'Vrc<el>::wi u zwrci<CiJa !li<: 
do <l~'rekcji \Vro<:>!wwskiej Wy­
hrórn·i Filmów Fa·b-ul:irnyl('h z 
l>:-op07.ycją 7.re:1lii:zow.rł•nia 1.a1kie­
l':o fi~mu, $lU'l.ac jej o<l1powied­
l"ltm.i n1ater;.rt-lain1,i. Film 1en mia1l 
by cha;ra•k:ter :fabulamno-d0Jm­
lllenta1lny. 

.Tak "iadO<tnO,• dizlę'la l'l]&ZWY-1 
kle "'pra1y;,nej .'.l.klcjl MO. s,p•ra\v 
cy ralmnku 1~ mln zlotycll Z<J­

Stani szy·bum ujęci. 

Wsp61ny front 
Badania nauikowe wy'kazu­

ją daleko idą•cy wpływ baor­
wy na nasze -sam.opoczucie i 
prace: (przy odpowie·dnirn do­
bO•l'ze barw c•loczenia iw z,a­
ldarclzie 'fl'rjlCY wydaj-no>ić 
wzra•sta od :~ odo 5 pi•oc„ •WY­
pad'kowość spada o kilka naś­
cie ·procent) . Praktyka wy­
kazuj<', że kolor - wanrn·ku­
jący przecież charnldf'r mia­
sl•a, m ie-.~zkania. miejsca p·ra­
cy czy ub>i·oru, shs:owany ,jf'st 
zunełn!e przypa.dkMvo cz::~'.o 

wbrf'w wymottom nauki. sztu 
ki i t!'ehnilti. Tu wła'~1ie 
tkwi przvczy•na .za'inteoreso­
wania problemem barwy ze 
strony arty~iów i wladz g:o­
:>poda1rczych. naukowców i 
af.•ro in i "traci i przemysłowej. 
inżynierów i z•wiazko.wców. 
Wyra•zem tego Wl.'IPÓlne•e;o 
frontu stafa f;lię warsz<aWIS•ka 
narada 7.•Wołuna na padtotawle 
rnrzadzl'nia nrP,zesa Rady 
Mini•S'lrów z 1961 r., ipośwję­
cona barwie. 

Jak JUZ d(Jll1o<siJ.iśmy, 'PTZY­
gotowywało ją •w cią.gu d<wu 
lat prze3zlo 10-0 specjalistów. 
Opracowa.ne przez nich ma­
teTi·ały i 'WY'S"..lniole w trak­
cie <Jlbra·d 19 i 20 bm. rpos<tu­
lcty. będą rstopniowo wyko-

Różnych r.zeczy oc?.ekuje 
S<i ę od ik ontilsj i. U rha1Di•ści np. 
liczą \Il•a t-o, że jej dzlałal­
n-o·ść <przyczy•ni. się do rozpo­
cz~cia iprodulkcii już ~ota­
wy.eh ba<rwnych materiałów 
b-udowla1nyich, które wyelimi­
nują mafowa.n1ie eletwa.cji. Me 
cha·niocy - oczeikują pop~·a­
wy jakCIŚci lakiPrów i roz­
s7.erzen.ia ich a>svrlymentu. a 
co za tym idzie „ożyw.i.mia'' 
ma·~zyn. Czfl'Sto d-0ró·wnu :ia 
one pod wz;ględem konistru'k­
cji czołowym wy<rohr>m za­
granicz.nym, a,Jp -od'Pada:ią ~ 
f'o1<~,'P·Or'tOWP:i kon k1lrf'on·Cii na 
s1<ll1f'ok gor'S<zel'o wyglą'fln ze­
WłnPlrznego. Szerp.g i111'1:eresu-
j8cych po!'1t11lai6'w wys1m„li 
również na :narnd~iP włó-
kiennicv. Przemysł w•łókien­
niczv, to frs.dwyjny o<lliiar­
c,,, baTwy, „ndv myślill11Y o 
tka11iniP, to w nar-:zej wy­
"l:>ra'l.ni pow.staiP twór mie'k­
ki. j.a1k 11.ctytw rplyn•ny. w pe­
wi<?n <9PO<SÓb m:f1ra1l-O'Wany, 
le<'»: rprzede <w1nvi.•tki1m barw­
n:v". Co ro<bić. by tkf•mi•na i 
wykonan•a z niei onzież 7.a­
clowol ila wylbred.nych klien­
tów ł~rn,i.owyich ii za .. gra~1i.cz­
nych? 

Po pie.r'W'Sze - po·kzeba ko~ 
lorystów, IPO drugie - barw­
ników - ibwierdzą S'J)ecjaliś­
ci. 

O braku kolorystów pisa­
liśmy niejednokrotnie. Sta­
rych i doświia1dewnych „spe­
c&w" Z·aibrała nann wojna, no­
wy zespÓł nie po3ia·da jesz­
cze <los.tatecznego doświad­
czeni a i jest zbyt szczupły. 
Kw.<take-nie kolorystów jest 
wiQC 'Pilną ·potrzf.'bą. 

Po oneig<lajiszym rprzed­
S>t.awienbu t~l.ewizyj n ym 
;,Cyda" Cornei.'Vl.e'a, wy-

wiązała się 'TTU!leńka dysikwsja 
w t·OUJ<J!rz11S>f!1vie. W penvne•j 
cl~wi'li mliO'dy czł.owi~k. powie­
d.zia·l: 

- Po fa.k.ą chOlleirę :poikazwjq 
nam tak.ie chaly? 

Muślę, że rze<'.z je<st do dy's-
1cQts;j'l. ale 10 nieco <inm1J1m za­
kresie. Można by, m ianoqt>i­
cie. zaS>f'amawiać się. czy ma 
s.ens preze>ntowanie d.zi s·;e<j'sze­
m111 wk1zmt7i wtivooru lc1asucz­
nego w Marym. ari'ha1<'znym 
tl.umarczeniu. Prze1k)..ad „Cuda"; 
dooko•nany przez Ja11a A ndrze­
ja 1\/To1's.~tyna, j€1S·t piękny i 
zawi.e-ra nie.ie(len. smaczelc Jfl­
z11kow11. 7otónJITT1. m.oqq. <le<l.Pk­
fować .~·i ę .~pecf.11°li śd. i bada­
i':e. Dla pr-:(!'{'·;~bnego mlbior­
<11 pr:eklad 1en stanowi ra­
czeij przesz!lwdę. Można rów-

BELCHATÓW 
„LABORATORIUM" 

Odkrycie złóż węgla brunatne­
go w okolicy Bełchatowa i zwią 
z.&ne z tym szybkie urp.-zemy­
slowienie rejonu, przyczynia si<: 
do gwa.ltoWlllych zmian w wa­
runka.ch materialnych i psyehi· 
ce Judno.<lci. Przeobrażenia, po­
wodowane indu.stria.Jizaeja są t1l 
wid·oczne, jakby w labora­
torium. 

Nie chcą takiej olka.zjl ·pneo-

nie-2 dy.silou.tować lwnoepcję 
in1sceniza,cyjną i reżyse'l"s1kq 
tego przedsitaiwie<n>WJ., a rwla­
szcza peln.e ,,spoloni.zo-wa.nie" 
sztmk.i, oo wąpazilo s1ę m. in. 
w itym, że Mariana WyrZ'l/'­
lcm/Jls<lcie>go ucli.a·rakit.eoryzmoo.no 
n.a króla Jana Kazimi.erza. To 
wszys.~k;o i 11ne'1e jeoszcze i-n­
nipch rzeczy można - pau1la­
d.am - dy.~kiuto<!L>ać. 

Ale joona rzecz 1vyd<1Jje się 
bez.~poma: że należało ten 
utwór wysitawić, by za.poZ"naĆ 
z 'Tlim zar6wn.o ml.odZ'ieź jarle 
i do•roslvch. k.tórz.y dziela te­
go nie cz·ytaU i nie wi(fzieli 
na żadn.ej scenie. Dy.ęiktl.ts.ia, 
ws1pomniana na początk1U, 
przypomina mi alo·sy. jalcie 
<l<l cz.(1Js11 do cza .m poj<l'l.t•iaia 
się w prasie. jakie .~1.y.~z11 się 
w rotimowach toioorz1f.~>ldch i 
na róż-n11dt zebraniac11. A 
brzim·rą ane ja1k 11a·s termje: po 

czyć naukow.iy - dem<lgrato­
wle, socjologowie i geografowie. 
Do badań wlą.cza.ją -się również 
studenci. M. in. la.rem bieżą.ce· 
go roku Kolo Naukowe Socjoło 

gów zorga.nizuje trzytygodniowy I 
obóz badawczy w Dobrzelinie 
kolo Bełchatowa. Studenci prze 
prowadzą ankiety wśród lud­
ności rolniczej, robotni„•Aij i 
ml-Odzieży, 1,aś zebrane materia 
ly uzupełnią dok,umentacją fi1-
moiwą. 

(M. S.) 
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~ T wjer<cłzenie że. zmarły papież dąże111iu du „od.nowicxnego przys'tooo- pieiża - 'talk w d1.J.iedz.inie religijnej, się ta~dm jutro". Ta.kie i wysiłki~ 
~ Jan XXIJI zaiµi·3ał się trwale w wania" Kości oba. ja•k i w ustosunikowamiu &ię d-0 ka.to.Hków polskich podejmowa.ne; 
~ historii Kościoła, nie jest u- Wz,moC'11iło OIIlO również w S'[:l'Clsób wi:;półczeSlilycoh problemów Judzkiego wspóhLie z niewierzącymi na · rzecz~ 
li! J;Yrzejmości-0wą formulą po~mierbną, istotny te siły w kat-olicyrzmie w życia - S't:mowił nie tylko moralne obrony pokoju - zbiega.ją się ze;: 
~ ale znajduje :polwierdrze.n!e w fak- wie~u kraia:ch, które na skutelk kon- poparcie, z któ.rego nie mogli ko- wsika.za.niami i działalnością pa.pieża. i 
~ ta·ch. Swiadczy ~_tym z~.rown.o. uzna- serwa~ywn~J postawy hierarchii koś- rzystać za czasów pOiprzedniego pa- Ja.na. XXIJI. Na sz.czególne podkreś-§ 
li! nie, zdobyte _wsr<><l i:ea.1.1stycizm~ na- ciC'lneJ . E1:1ały . ogran,ioez.ony zasięg pie.i.a, a<le ta•kże urzeczywistnie- lenie za.sługuje postawa z,marłego µa-§ I 
~ ~ta.wio-nych kol katolwkr~h, :r.m~er~a- dzida1n1;;i l dzi!łłall'ność ieh 'S}>rowa- nie ha·seł i fPOStulatów. WY'S'.1- pież.a wobec naszych Ziem Zachod- !:'I 
:::; ~ącyeb do „<1'll~10>W.Y kai&lreyzmu , Jak <lizała się do sl7pego posłur;zeństwa wianych kilkanaście lat temu wyłącz- nich ja•ko „z,iem po wiekach &dzys-§1 
~ 1 szacunek n1ew1erzącyeh za. .. stano- ar;;;z. wykion ywani~. dyrektyrw wła~z nie na •i!lwo'ją i w dodatku nie zaw- kanych'', tiak jaskrawo SlP'rzec7.llla z §I 
~ \Visko .Jana. :XXIII w sprawie po- lm~c1el•nY'ch. Paipit;z z·dawał sobie sze mile widzia1Dą odpowiedzialność. po;tawą Piusa XII. :: 
~ koju. spraiwc: .z tego, ze dz'ieł-o :z,bfrż€1Ilia Szer~-OiWe ma.sy ka-toHków w PolSl()e Papież .Jan XXIII .odszedł. Krótki, g 
~ Sza1J11se i nadzieje nD:r'tu :reformis- bo za1edwie pięcialet·ni jego :pon ty-: 
1;: tY'czmego w Kościele, UJ'a'W'lllaJące się f,iJkaot obfitował jedna<k w brzemien- E 
~ od dawna w światowym k~ tolicyz- ne wydairzenia. Czy ta r-ea-lis'tyczna E 
~ mie, nigdy ttiie były ta•k bl1sk1.e u- w dniach konklawe Ji'nja Papieża Współistnienia będzie:: 
;;, rzeczywistnie-nia, jale za pontyfikatu ko•ll'tyinuowam:t - pok a.że przyszłość. S 
;:: Jana XXIII. o~troi..na, ale konsek- Nie ulega jedma•k wątpliwości, że po-li! 

~~fe~z~j:c~it;;aki~·l~:i~~'.~g~pri;~t~:~ o ae·1ornamento" sło'w k·11ka ~~~a ::;~;:j~~y!,~1;.ie\~ :::i~~:ił~~ 
~Wania Kościola do problem<Yw w.;; pól- 1· p0rzyspo.rzyła temu nurtowi dużo 5 
~ czesności, do mentalności c~J.owieka '' 41. zwolenni.ków, a wśród Tuiewierzą- § 
i:: :X:X wieku - szla ja·k naJbaTdziej cych uznanie za zr·ozumienie i rea-;: 
~ l>o myśli tego 1J1i.1rtu, kt6-ry ~a~ zn~ć lizm w0>bec złożonych problemów§ 
i:: o sobie szczególnie µo osla.tn1eJ WOJ- W151Półoczei.snego świata. Całym swoim;: 

~ ·llie światowej ·W zachodmm katoli- Kaścioła do wspókzesnaśoci lllie może 00 zarrania wł-adizy ludowej włączyły ŻY'Ciem, a sz•czególnie <lzialal'!l·ością w: 
:: cyzimie. M.imo z.nacznych oporó.w ostatni•ch laotad1 na sta.nowisk•.i pa- E 
:; konsel'watywnych kół koś-cielnych w być pwwa.dziane wylączniie przez się czynnie w budowę noweg·o nstro- p.ieża udow-0dnUł o<n, że bez wzg-lędu § 
... k. · l lk k hiemrchię że musi być OIJlll<rte na JU nie bac"Ląc ua zaokaa:y płynące -
:: uri i rzymskiej (i m~ Y ·o ur ii) wvsiłks.ch • ws'Zystki~h wiernych. Stąd wówc;za.s z Wa tykam u i ostrzega.Jące na wyiz•nawany świata.pogląd możli- S 
:::; Przeci,wko programowi Jana XXITI, te~ tak wielki BIWM!S laiika.tu i tyle pn:ed wszelką współ]>ra.cą z kom.uni- wa jest w9póbpraca na rzecz rozwia- E 
§kurs na „agiorname.nlo'' l (~iwsphól- nailoziei w katolickich środoNV~skaeh sta.m:i. Ró·wnież szereg intelektua.Jis- zywiania W1spólnyoh problemów ogól-~ 
:::: CZeimienie - red.) nre zioo a za a- s'wJ·e·ckr'hłi, -eg·o wyrazem llyła. m. m· . t' k t 1. k" h a· ~- d . ł .1 nonaro<dowy{:h czy ogólnoludzkich.= 
~ mowany. Przoohvnie - zna.Jad swój ~ ~h ow a, ()I ie l•C p& Jęm ·z~e '° WS<JJO - Praiwda. ta - w Pl)]sce dostatecznie: 
~ l1a.jpclniejs.zy wyrnz w zwo.łaniu i gorąca dyskusja przellso•borol\va.. nej z niewierzącymi waJki o nowe 7lna.na i od lat praktycznie realizo-§ 
i:: obradach S<&boru. Mimo że nie został p roblem ten a'ktualny jest i w oblfoT..e Pots.ki. wllltla. - zosita.ła J>O ra.z pierwszy w: 
~ on zakoliczony i śmierć papieża PoJ.E,ce. Dy·~kusja nad modelem KatoJi.cy w Polsce ma•ją pełną sa- Wa.t:vklllnie umna.na i aikce;pto.wana au-§ 
::1 przerwała :prowadzone .P.Tace, mimo katolkyzmu .pols1kiego - tak tyi;;fa•kcję, czytając w oistatnie.i ency- torytetem .Ta.na XXIll. Tym wjększa § 
~ze na skutek .sprzeczm~ci ;iii-: doszło żywa rw środowiiskach katolickicb - klice na1s.tępujące słowa papieża, do- zasługa zmarłego papieża. że mimo§ 
~ J:>etdczas I SeGJl dp osiągnię.cia kon- bynajmniej nie wyga•sła i prowaidzo- pu'Szozające mo:i:Uiwoość wo.;;pób])Taocy z ta•k dużych oporów, z jakimi się spo-:;: 
:::; kretn~ch . ;ez1:1Jtatow -:- .rn.e. ulega na jest nadal. Nic też dziiw111ego-, że niewierzą1cymd: .„„ZJbl'iżemie lub spot- tykał, zrdobył się na wysiłek -zTozu- ~ 
:::; Wątpltwo->CJ, ze t<J na1waz111f'oJSZe w J>O<'ltęp·O<We śrad•owiSlka ka.toolików kanie na grun<Jie praktycznym, uwa- mienia i •SZ3Cllil1'kU dla .poglądów in- S 
::;: dzie-dzi'nie zbliżenia Kościola do świeekich w Polst'c bez zastnzeżeń żalTle 'W1cz:o•raj za nie•pobrzebne i bez- nY'ch ludzi. · :: 
:::; W;;opólcze<inego świata dzieło .Jana po•pierały linię Jana XXJ'TI. Dla wie- owocne, dz.i•siaj przeciwnie jest p•o- K. DOBRZYNIECKI :: 
~XX.ITI sta•nuwi duży krok na.pr•zó d w lu kotol'ików ipal~kich pro1gl"am :pa- irzebne i owo,cne, bądź też może stać ~ 

dliaJbl,a uczvć mliod:.riri tD nJoo-
1.e kT.a,syki, czy '714.e /..ejpW?ij m:z.o 
uczać jej s-m'uk:i wsp&czes• 
nej? 
Otó~ rucz s-W: ma !POOObmet 

ja.Tc z ,,Cydem" COIJ"!M'i!ile'a. 
Do poznania go nie ma innej 
dlf'ogi; nliź '7!<1-u.cza11Ji,e w szlro·T.el 
czy w ja·ki·ś inny sposób (1l!P. 
przez wystawianie w teatrze 
lmb te-U!wii<ji). Al.e za.poznać 21 
tym trzeba ze wzg.~ 11.a 
trwa.1.e warbości tej szituilci.„ 
Ta1k sa.mo uczyć trzeba Ho­
mera i wiel'IL dziel ł arcydziel 
i'nn.1/C'h aiuto·rów, ooz 1ct.óry~h 
nie mogla i 11ie moźe obe.isa 
się na.sz.a 1oultwra. S~.ąd bi<?­
rze się za.pewne fakt wypel~ 
nien.ia progrannhw .sz1w1nvch 
Tda·.~11ką. Os1a•tecz.nie. moi lw­
chani. dorobek n.azyiiaany kl.a.-' 
syczn:yrm, ma te (silcromm.ie .. Ti„ 
cząc) dwa tys-iące la~ d2'eJ01V'i 
toor/oiłd jego sprawdzaly ~ 
kolenia i nie mO'Zna zalaf'um'! 
.~ię z tl('YT! 1L'szu.S>blcim w „szyb· 
kich lLbcugadt'. 

1 
naczej ,-zecz się 1114 z~ 

szit-wkq WS>pólczeisną. POI 
pierwsze: jeS>t o-na mlio-

da, tworzy się <WtPiero i wca• 
1.e jeszcze nie W'iemy, co 2ł 
11iej przetrwa i pozost.a.wie cll~ 
11,aszy<'h wn.uiloów. Po drugiet 
wspó~czesn.ość ociera się a 
nas każdego dnia, każdej 
chwili i na każdym kro•k>u..: 
WSopó/,czesnościq jes1eśmy oto„ 
cumi, żyjemy nią, niezaież.; 
n ie od tego, czy chcemy czti 
nie i czy nam się to 'J)O®bai 
czy tez wręcz przeciiumig. 
Cztowiek. ży:jqcy dziś, m.a. ty­
siąc i jedną okazję do pozna• 
nia wspókzesnego świata. On 
choćby nawe•t nie clu:ial, nie 
jeoS>t w stanie z tego śrwiata 
si.ę wyizolować. Wszysttko tę 
tVISlJ>Ółcz~s-ność ws.pi.era, przerl­
Jcla·d.a narm jq, do wy•boru.~ 
pods•uwa po.d 11.os. Wspókus­
ność a.t.akuje 11a>s 71.a. różne 
sposo-by i. p.od po•s-facią fMm 
b(wdzo różno<rodnych. 

Przyswajanie kLasyki nato­
miast musi być organizowane 
mocą naszej wied.zy i naszej 
pamięci. Musimy ją rewindy­
kować z przeszlości i włączać 
w system lvsztaŁcenia WsPól· 
czesne(JO człowiek.a. Oczywiś„ 
cie - myślę o tej k./.a.sycei 
kilóra je·s t źY'w.a, która zacho-o 
wala t ·re·ści dla nas obecnie 
żY.ifłCych niezbędne, powie­
działbym: niezastąpione. Zna­
lwmit.y sa•t.yryrlc rosyjslci, Sal­
ty/ww - Szczedri,n, powi.e>dzial 
kiedyś, że czlowie1Tc sk.Lada sie 
z ciała, duszy i paszportu (by­
ła to aluzja do m-0/ocha car„ 
skiej biurolcracji). Parafrazu­
j4c to p01.cied.tenie. mozem11 
r:ec, że c.z1owiek sklada si,ę 2' 
tego. oo jest i z tego, co by­
lo. Czyli innymi sw•wy: z hi• 
s-to•rii i terażniejs.:rości . 

Dlatego na,1-eżawby zaleca~ 
ostrożność w łatwym a,firmo­
wanht wszystlciego, co 11r-0po­
nuje nam sztwka w~rpól.czesna. 
Qprócz bow·iem is•t.o1nyich war­
tości, niesie on.a. z robą mo• 
dę i no·winkarstwo. podchwy­
tywane przez każ.dy party/tu• 
larz jak.o objawienie (tu u.wa­
ga: parrylcu.Larz nwże byd 
wszędzie, również w stolicy). 
OS>trożność i rozwaga potrzeb-' 
ne S>ą talcże w stosuniku do 
klasyki. Nie propoMtjmy na,.1 

zbyt ł.aDwo i bez za.stanowie-­
nia rnc1cidacji te) części d04 
1·obT•m szl1uki lclasycrnej, bez 
klórqj żadna u·spólczesność 
nie może się roza·ijać, nie 
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Jak załatwiono postulaty mieszkańc6wSródmieścia 
zgłoszone do ,,czerwonych skrzynek'' 

l NA WSTĘPIE TRZEBA P0-1 WIEI>ZIEC JEDNO: WSZYST 

(byt kilkakrotnie kw:a11w man­
datami i grzywnami, :naktada­
Il,Y'mi przez kolegium ocreka­
jąoe, został przez MZ.BM Sród 
miećcie zwolniony z pracy) u­
~ uinąć z mieszkainia slutboiwe­
go. Wprawdzie MZ.BM weziwa 
lo R. szewczyka <llo Olp<US:tcze­
nia za.Jmowane,go pr:ziezeń 
mieszkania w terminie do 
clatia 27 maja br, al•e do te.i 
p{)['y, z braiku zas11,ęp<:ze,g;;> lo­
ka'1u, 111ie moiżna ~o pir;zymu­
sowo iprze.kwat€rować. Jed­
nalkte do czasu zafobwlenia 
te j sprawy zaan.r<<l'Żlowano do­
zorcę tzw. dochodzącego. 
Wziął si.:: on oo razu solid•nie 
do prac.v. Nawy dozn:roa, Jó­
zef Stariczyk., zmobilizował lo­
katorów do .prac· BPOłecznych 
przy przekopywaniu trawni­
ków. wystrurał się Wl!'az z ko­
mitetem domowym o -Odpo­
wiedni sprzęt do zorganizowa­
nia pla(!u zabaw. I od tej 
chwili posesja ta ma w do­
zorcy prawdziwegi0 15-0!S<poda.­
rza. 

Z e l!IJl1"8.IWI\ d000a"CÓW ści­
śle wiąrłe &lę praca ad­
minisfa.,a.Wlrów. Nag czy­
telJilic.v pisząc do „czer-

Po rem<JIIllCie. Na dowód tego 
za~ąicz.ono nam odipis ti:aświaid­
czen.ia fokatora, któcy stwier­
dza. że lllie ma żadnyeh pre­
ttensjd. 

Tymiczasem 12 czerwca ten 
sam JokatO!I.' wystooowial do na 
szeti 1redia..lccji li.st, w !którym 
OzYtamy, 7ie IPO IOOlThOlllcie lllJa 
ści<lJIJ.y zaik.r.aida się wibgoć, I­
stotm.ie. ia:k spra:widzioomy na 
miie.1sou. :po oota.tnim desziczu 
śctainy są mak.re. W kwietniu, 
kietiy ldk.at01r podipisial to o­
świadczenie, nie wfodziiał, że 
u~'ie·rki 'l"e1111ontowe daidzą m'.l 
się W10 znaki. dqpiero W CZ€1l'lW 
CU. 

Czego Jaś się nauczy 
KIE POSTULATY l\DESZKA?ir 
CóW SRODMIESCIA. NA WET 
DOTYCZĄCYCH DROBNYCH 
SPRAW, ZGLASZANE ZA PO-
SREDNlC'l"\VEM „CZERWO­
NYCH S1illZYNEK" W AK­
CJI ZORGANIZOWANEJ 
PRZEZ NA3ZĄ REDAKCJĘ 
W TEJ DZIELNICY, ZOSTA• 
l.Y PRZE:.!: DYltEKCJĘ MZBM 
WYDZlAL GOSPODAB>KI KO 
MUNA.1..NEJ I MIESZKANIO­
WEJ DRN SR0DMIE3CIE ROZ 
PATRZONE I ZBADANE. A 
ŻE NIE ZAWSZ!i: ROZSTRZY 
GNIĘTO JE ZGODNIE Z ŻY­
CZENIAMI MIESZKA?irCOW -
TO .JUż INNA KWESTIA. 

Z &cmljmy od d<OZOil"ców. 
Jak wiadomo, mieszkań­
cy ś.ródmle.ś<:ia pod ich 
adresem mieli sporo lm'y 

tyamiych uwag. Uwagi te wy­
korzystaliśmy także w artylku­
le pt. „De>z.oiroa. nasz pan". Ar­
tykułem tym zainteresowało 
.się Ministerstwo Gospo-dair<ki 
Komuna1nej, które w plśmie 
do Wydziału Gosipoda:rki Kom. 
i Mieszk. Prez. RN m. Lodzi 
prosi o spo.w<>d<>wanie „aby 
dzialająoe w Lodzi przedsię­
biorstwa zal!'ząodu budynków 
Hłie!li'ikalnyoh wzm()(llliły po­
przez ADM nadzór nad wyko­
nywaniem przez dozorców do­
mO'\l,·ych ciążących na nich o­
bo~viązków, przewidzianych u­
kładem zbiocowym pracy oraz 
lik.witlow.aly niezwłocznle za­
niedbania., o jakich mowa w 
artvkJU.le". 

Nie można. f.e,go p<>włedziee 
o wielu in.nych dozonia.oh. 
Przeważnie - ja<k to nip, ma 
miejsce przy ul. Naw.rot 38b 

wonych sklrrzynek''. 21W111a.Cali 
:nip. uwagę (m. in. Ob. Ry­
szat'd KII'ól z ul. PlOlbrkowskieoj 
1Gl6). że admint&traifxlfrzy są czę 
sto :mnieniaf!li. Obeanie - do­
wiadujemy się z w;rjiaśariienia 
Wydz. Gos.u. KQ<ffi, Mies<z<k. 
Brez. DRN-Stódrnieścle że 
admini-sttBJcją domu przy ul. 
Piotrkowskiej 126 zaj'l'Illll!je siię 
osobi&cie pełnomocnik, -0b. 
ostTows'ki. Zobowiąozal!lo ipełn.o­
mooni'ka. do ,~dania ko­
mitetowi domowemu comie­
sięcznych ll'lO'Zli.czeń. ~lflków 
eksplOOJta.cy.1nYti1. bowiem ko­
rrU.te ty domowe i blokowe są 
w pebni u:pra:WIIli<l!ne do Obli­
czania i kOlaltTdi pracy aidmi-· 
nistraitiorow. 

- Uprzątnęll.ścle śmieci, ale 
za oo nasypa.liśeie tu jakiegoś 
1rum1 

Nie SPOS& w jednym iairty-
krule poiruszyć wiszysitltich 
BiPTaiw 11:1esZ'kiańoów Sl'.lÓd.-
mieśo),a, za.latwi.alnych przez 
MZlBM. Do tego 'llemaltu bę­
di:iemy jeszoze <powracali. 

J. KRASKOWSKI 

Biblioteki 
w okresie ·wakacyjnym 

W o.Ja-esde waik.acyijinym ·,tj. ~' 
litpcu i siettPniu Bib li ooteka U'l'li 
wersytecka i Miejska Bibliote­
ka l'lulbliCZTua (Biil:>liot€ika. Głów 
na) =iienaadą god!Zlny tl!l':Zę:lo­
wania. 

Biblioteka Uniwersytecka w 
lA>dzi (ul. Maltejki 34-38) C~Y\fl­
na będrzie: w pcmtectz!ałki, ś<ro­
dy i plą-tki w g-0<l:z. 14-21; we 
wtot1ki, C'llW.artk:i i soboty w 
godz. 8--115. 

Biblloteka Miejska im. L. Wa 
rydsklego (11!. G<Lańska J "1) 
<!ZYlll1la bę<llzie: w ponioedzia +.;<, 
src•::Iy, pi.ątlci w godz, 9-15; we 
wtcJ<!1ki, czwaQ't<ki i soboty w 
godiz. J.~1> 

DZ'lecl kit.asy II b Szkoly 
Pod/11tawowej nr 40 pracu,ją 
w ogródlknL s2!ko.lnyim. I za­
bawa świet-n.a, i wyrpoczlt" 
ne•k, i poż.yttek dil.a. szlwty. 
A co najważniejisze - dzie­
ci uczą się z&milo!Wania. oo 
pracy w ogrodzie. Kto wie; 
czy w przyszłości me będą 
zbierać naąród jak-o wzoi·o­
wi dziatloowicze? życzym.11 

q ~m tego z całego s€11'Ca. (OJl) 

~ Foki: L. Olejnic:i:ak 

A tymczasem - l<OtkałO<rZy w 
stl>si1nku· do dowrców są beZ­
radnl. AD·M jest bezradny a 
MZBi."1? Również. Bo oto np. 
nie ma żadlnei siły, a:bv do­
z<m:ę z nosesji ul. N aru.towi­
cza 71/73 Romana Szewczyka, 

blokuią oni mieszkania 
sluiżbowe (juri; w roku 1958 dJo 
zoirca tej posesji. Leon Kam.­
te.rek. zwolnił się z pracy w 
związku z przejściem na r'eliltę 
starczą), a tzw. omiatacz nie 
daje rady z właśc:wym utJrzy­
maniem stanu sa.nitaa:-nego po­
sesji. Co prawda, dYTekcja 
MZBM zobowlązafa adm.iJIJ.is1tira 
tora <io ctoczentla sziczef(ólną -0-
~ieką d-c•mu i dO')Jiłnowania 
pracy omiatacza - jednakże, 
będąc nrzoo killmma d:niami 
przy ul. Nav."l·ot 38b, sliwier­
dziłem, ż·e na podwórlm jest 
brudno, leży nie uiprzątnięty 
,gruz. w piaskcwniey brak pia­
sku itp. 

- A co, może za ie głupie 
.śmieci mieliśmy panu nasy­
pać pomidorów?! 

Rówflli.eż w dama.eh przy ul. Soółdzielnia Mleczarska oferuje 

Milicja zwraca 
mienie -poszkodowanym 

Zuchwały 

włamywacz 

pod kluczem 

Grasował przez klika lat, aż 
wreszcie lł maja br. powinęła 
mu się nora. Ponieważ docho­
dzenie trwa. proO<Szono nas o 
nieujawnianie danych per.sona! 
nych sprawcy kllkudziMi(•.!iu 
wlamań mieszkaniowycn. Może 
my tYlk•D polnf·ormować Czytel­
ników, Iż l>yl to człowie·k »e 
średnim wyksztal-cenlem ted1-
ni·cznyrn, zupełnie dobrze zara­
bia)ą'Cy, żonaty, n j ·ednak pro­
wao!lząey !)<>dwójne życie. Cz~ć 
łupu znale.zlono oowlem u kil· 
ku Jego pn.y j~lólek. 

Wczoraj w Ko.meru:lzle Mia'9ta 
MO WY'~Wiono na wi<de>k pu­
b\'.c:zny ok. l tys. przedJmlotów 
poci1o<lizł!cych 7. wla·m~11, <1c1lfo­
na·nych pt"7.A!Z tego jednego s'!)raw 
cę, i C7ęść z n 'ch - po u.s.ta-
le·n:u \V1aśc!c:ei:i - Z'WTÓ-CG•n-0 

była zł<>ta bra'l'lsoletka w•a.tito>lci 
ok. 10 tys. zl. Były tam rów­
nież futra .aipan·aty fotogracficz­
ne, radia. z.eg.airki i inne warto 
śc'.<O<We pt'Zedmi oty. Ale także 
rzec"ly wlas<Ciwie bez wat"toś.ci 
handl-OfWe:i np. używana. bieliizna 
damska, tanie 2abawki z pla-sti 
ku, kawałki tzw, czeskiej bi­
żuterii itp 

Gcd'l'ly podikreślenia jest 
fakt, i ·ż wiele pnedJmiotów od­
zyskanych :W•Stalo w wyniku 
żmu-dn~·ch pora<: MO. ZOSta·lY 
cine bowiem 'Zma.lezio·ne u pase­
rów, w meUnach JułJ u tzw. 
pa<Serów kc1nswmpcyjnyich, _;.tó 
rzy nleś,w 1.adiomie n.a•byll porzeci 
mioty pochodza,<:e z Wl.a•ma.ń. 

K1lińskle,iro 1'20 1 przy ul. Re­
WQll U cji 1905 r. nr 5 zobowią­

zano administratorów do 
prnedkładania komitetowi do­
mowemu COiniesięcznych roz­
liczeń wydatków eksploata­
cyjnych. 

N ie chodzi jednak tylko o 
rozliczenia. finansowe. 

Np. lok,atott'Zy domu przy ul. 
Piotrkowskie; 65 Slka!rżyli się 
na bra'k zaiLnteresowain.iia adnu 
nis•br.aitoira stanem sainitax.nym 
bwc!y;nkiu. oraz - oo już do 
ADM nie .nalerż.y, choć powin­
no ią interesować - giroma­
dzeniem się, .z;wła.szcza wieczo 
rami, na podwórku te; pooe;;i; 
chuliganów .E(rasujących w po­
bliskim kinie „Polonia". 
lVIZBM wY.iaśnilo nam. że 
zwrócono się do Kome!'l.J!iy 
DzielniCQ•Wej MO i terenowej 
ORJMO o zwiększenie patmli 
i roztoczenie opi•eki 111.ad tą 
po.sesją. Ponadto zaplarriowano 
mailowan..ie klatek schod10Wy<:h 
w dt'li:gtm kwairtale br. Spraw 
dzili.śmy, Na a:azie klotelk nie 
pomalowano. ale d!l'u!!'(i kwar­
tał jeszcze nie minął. Nie­
mni·ei iednaill: l!lie widać taikże. 
aby MO i ORMO za jęły się 
ci1uliganrnmi. W ubie.Jl:ly wto­
I"ek <praeci godziiną Hl .,uirzędo­
waili' oni na tym terenie 

Na·t.omiai.st ADM nr 7 wziął 
sobte do serca inittlr'Wenclę czy 
telniczki., A. Cich:oclde.i, z .po­
sesji p,rZy uł. Nowotki ill7 m. 
25 J1.IJŻ 27 kwiebnia br. Z<l­
stał !l'lJ3J)'.Jlraiwiony dach. przez 
który zalew8Jl'le by.to w cz.asie 
opaidów· mies'llka!Ilie nMze .i 
CZ)''te1n.Lczki, 
Ohdeliby,śmy tanuhe p0chwa­

li ć A.DiM nr. 3 za wy>wi€1Zie­
n ie $'UZU z .p oSo€isj i orZy uł. 
Wsohodn1ei 34, ale choć gruz 
wywieziono. stan sial!l~tarny tej 
posesji n.adal t>Ozostav.ria wie­
le d'O życzenia. 

Klienci gardz~ ... 
Ka.źdy z na.s ehęt,nie na.pił­

by się, zamial'lt letniego pi­
wa., zimnej ma$la1Uki, kefiru 
czy jo•gurtu. Niestety, na.poje 
mlOOZ111.e są przez uame przed 
siębil>l'-stwa ha;1dlowe tra.kto­
wano tak, jak oranżada i 
wszclkicg1> rod.za.,iu wc>'!Y s-o­
dowe czy mineralne. Wiado­
mo, :i:e nie ma ich, kied:t są 
pu<trzebne, a. jeżeli są, to wła-

Po Festiwalu 
Zespołów 
!ns&rumentalnych 

W Ładzi odbył się ostatnio 
Festiwal Zespołów Insitrumen 
ta'lny;ch, zorga'llizowany przez 
ŁTM, Wydz. Kultury, WKZZ, 
:Z,w. Sp. Pracy i Zjedn·o·cze­
nie Zespołów $piewaczych i 
lnstrumeon tal<nych. Eliminacje 
tego Fe;;tlwalu odbywały się 
rw 2 eta.pa.eh i ipu:bliezlllość 
łótizk a mogła je śledzić siwo­
bodnie, bowiem mia'lY miej­
·sce w m·.Jszli k'011certowej 
Par'ku Poniatowskiego (słu­
chało ich w sumie ok. 4 tys. 
łodzialll). Koncert finałowy 
odbył się w ub. nied-zielę, 
również w Pa.rku Paniatow­
Gk.iego i mimo ztej pogody 
:zgromadził .sporą lic?Jbę słu­
chaczy. 

Do 0limi'l1ac,ji przy;stąpiły 
24 zespoły instrumentalne o-
raz 'S'c.Uści. Wsród ze•spolów 
I miejiwe zoohyła. oirkiestra. 
dęta. SP.· „Osn<>wa" pod dyr. 
K. Kicińskiego, a spośró-d S'O· 
listów Jery,y M.isiołek z 
ŁDK. 

snie nie te, na które mieli­
byśmy oobo.tę, alb-0, ooęsto 
wcale nie są na.p<)ja.mi ehfo­
dri:ącymi. 

Okręgowa Spól.!lJiziel·nj„ Mle­
cza:rska produkuje i ·spirzeda­
.ie han<llowym l'.:iaców~om 
za<ledwie 1000 1 keflr'.l dzien­
nie, 300 1 nieco oorruienne­
li(O od kefiru. -0 bardziej 

-cier'P'kim smaku, laikl;orolu i 
niewiele, bo tylko 5000 1 
maślanki. 

A pe>dobno spółdzielnie stać 
na zaspokojenie wszelkich 
poł,rzeb detalu w nal\)Oje 
mleczne. Niestety, handel nie 
Zoamawia. Czyżby na skutek 
niezmajomośai pO'trzeb rynku? 

Tyle kierownfotwo iwół-
dzielni. Z pra.ktyk; wiadomo 
na.m jedna.k, te niejedno­
krotnie jest na odwrót: han­
del za.ma.w!a, OSM nie do­
sl.a;roma. Wairto by więc te po­
myn.a:nia. obydwu stMm Zl'lvt1-
ohr010!fllOW3.Ć. (al) 

Dla ścisłości 
W związ'ku z i!l.Otaitka „Kto 

ma wipływ", 'za.mieszczona w 
„Dz. Ł." z dnia 9 bm. otr.t:v­
maliśmy lli•st, w którym ob. 
E. Z. wyja·fuiła, .iż domnie­
manym <piiratem Stawów Ste­
fafokdego był jeden z instruk 
tonS.w LOK, a nie-pdkojace 
„wyczyny" na wodzie wcho­
dza w s'kła,d !llormalneiro szko 
lemia motorowo-·wodnego, ja­
kie na '51taw1e jest przepro­
wa,d•7ane. 

Jak na<s zaipeWll'liono, oso-
p :is-zi<c dowanym. Ogóle.m zg·ro­
maci!zo•no pr'l<eldmioty o wa:rtości 
ok. 27-0 tys. z1 oraz ?.4 \)'6. zl 
gotów!<ą. wa.rto POO'kTei•lćć, że 
pewna l!czba osób pos"Zkodo·wa 
nych n:e zgłasza.la mllicj1 i.aktu 
<i-0okeonanla wJamania do i<:h 
mieszkań . CzęS>to·Jcroć dopiero w 
toku d ·cchod-z,enia ustalano miej 
s.ca włamań i na2wiska ol:}rabo 
wanych. N;elctórzy z nich po­
sad•;;ali v,i:;>p&Jdomowników lub 
sasia<iów· i do-pier-0 \V<?"l01raj mo 
gl! wyzbyć się niesłusznych po 
doeJmeń, 

Wzruszeni l mile zask-o<:zeni 
PO\!!zkooowanl, gorąco dziękowa­
li mn;cJI, a prof~'·"r UL - Jó­
zef Iwa.oski, który wa.oraj ..,d 
zyska.I dwa arparaty fo.1ograflcz 
ne, zadnkjow"t sP-Ontanlcznie 
stcladkę na Funduez Budowy 
Szkól Tyistąclecla, w d<:>Wód 
wdzl~ości dla MO. W wyni· 
ku zbiórki zebrano 700 zł, 

Nie rozumiemy takźe. dla­
czego diqpiero na uoczątllku III 
k'W<l!rtahi br. M.Z:SM l}rzyirze­
ka urządzenie p1aislrowtn!cy 
przy ul. Ogrodowej 24. Pose­
sia jest ol'birzymia. dzieci du­
żo. 

bom .z me<torówki i PłY'Wai:i,.. 
cym 'PO m~w~e. ni" irroziło 

(w) żadne .niebezpieczeństwo. 
~~~~~~~~~~------ ~-

Wśród poozkooowa'!'lych znale 
źli się na ukOV/ICY, a<i·wokaci 
ltd. Wlaanywaoz drlia~ał boWiem 
w śródtmleśdu, kierując się za­
możon·o&clą ofl.a<r. 

I na kOlndeo kUika stów 
o remontwh. D.YTek<:ja 
MZBM Śródmieście za­
wiadomiła nas, iż w 

z listów do redakcji 

Na zdJtl('iu: magl!!t-et" btoohe· 
mu - MaJrla 'Krajewska odbie­
ra zra.lxrwane Je.I mienie. (jp) 

dnil\l 22 fowietnJa br. w miooz 
ka'lliu olb. Mariana Dyksy przy 
ul. Nan1fowi.cza 27 z.likwido­
wano usterki, jakie P<YZostaJy 

Uwa~a, chuliL?ani 
WMód przedm.\otl)W ZWll'aca-

n~h wczeora~, najcen.nl€jszym. Fo<bo: L. Olejniczak 

O:llkąd wob<i~o mę ciep~<:>; co 
niedzielę Jadę na wy-cieczkę do 
Bed1:>1t1ia. J'uiż rza ,pi.envs:zym :ra-

Ili łll I lll Ili Ili I Ili lll il li Ili li lll Ili lłl 111111111111li1111111111111111111111łlllllllłIliIlillllłl11111111111111111111111111111111111111111111111111111111Ili11111111111111111111111111111111111111111111 iii Ili ll lłl Ili Ili li Ili lllllll lllfil 
!E! - t ~ Jesz-cze jedna nowa pa.sja Komd!k.a, ~ 
§ 8. /Al"/!! I.ft iii I 69 l!J1łl 11!1 §Jf/111 llMJ 'fl.Jł r cz a to rzeźba w drzewie gruszy i biw. Za- §; al 'łitl .., WICI.,. IJf'1" 'li.QI lożeniem jego frowtalme potraJlcto1wa- =. 
~ Ił.I.i/ liłC.f:_ ~ 11• 1A Ko N DK A ~~~ r~i~tJ:est z z~;~·~:i~.:~~~ ~ = lfW ra /"li WIJ wa-ne. Naiwiąz.ują.c 1 tu do Ma.Tego, u- 2 
5 ro-czego iooqwego prymitywu, umie := 
§ osiem lat temu Wa.claw Konde~ nUcarza; wyka.:zuj4 MJtomiMt d.osifoo-nal- Koooek wycisnąć na nich _pięrtno ww•s- § := zaslwczył i oczarował nas w ·szy- S!ą technir!vę i jeszcze cielw:wsze są w nej boga,tej irul.ytv1diual1iosc1„ :: 
S stkich pierwną indy;widiualną &wy>m wyrazie (lt1"tys<tyan,ym.. , 1N&jichę,tniej wie poli<chrom.owa.~bym ::.; 
§ W!fSt.awą swoich prac, zorganizowaną Konde.k pozostaje tu wierny 1.Uubio- SUJyUh rzeźb, lecz zos<tOJWiat naturalny § 
5 w Ośro<d•kiu Propagandy Sztuki. WC'i.ąź nym nlOltywom, 1wmponiuJąc cMą Iw- lro/O'T' tworzywa - zwierza się Koooe<k. ;: 
5i! teź manny jeszc.?e w pe-mięci jego „ba- lekcję orygin4inie potlra•k;towan:ych.i - Bi.ale d.rewn.o llpowe, kiMre jesrt n.a;- O: 
E by-jęd,ze'', „dzia&ki leśiie". jego „świąt- prawdzi•wie „k.omllkmvS<kitch" n!iłtdo11'1." baJJ"dziej podatn71m materiałem oo rzeź- ~ 
S ki" i przedziifvne zwierzaki, które wy- frasobliwych'', anioww i diaibww. ;,Si- bienia., '[Tl'owokwje jednak do po•krutj.a = 
§ c:arowała fan°tazja tego znaJ<.omicie u- W<I'kl" te wyipala on w B<idaozew1e Sta- kolorem. o ile szczęśliw<ii są rzeźbia- § 
5i! talentowanego artys-ty. r11m, w warsztacie gamca.r!'kim ~arw. rze mający mo1t1wść ci.ęcia w lwLoro- := 
S Z k.o!ei zainteresował się Ko·n.dek Welica. Z artysrtycznego pwrvkl!U wid.ze- wym, egzotyczniym drewnie! Nie tracę § 
5 ktt:kiel'kami, a później ceramif/u;, two- nia efelvty, jakie otrzyrmuje Kondek w jedm-O!k nadziei, źe mo.że •kiedyś 1JiLa. mi ;:: 
5 rzą.c tu ma.le k.ompozycje-arcyid.zlełka. prymitywnych W(lt1"tmJlvach poi.owego się zd.ob.yć i u!'lvi rodzaj drewna„." := 
E Artysta jak gdyby bauńl si,.ę wówczas pieca, opcilanego drzewem, tą z.n.acz71;.te .. . A wtedy na pewno Wacław Kon- § 
9 odkrywaniem nowej dl.a siebie d.yscy- clelwws:ce ni.ź WO!/.ory wielu ceramik, <leic zaS'koczy nais jeszcze jedną artys- :=; 
E p!iny twórczej. „Siwaki", które zapre- wy.palan7!Ch w nouroczesny-0/1 pieca.eh tyczną nies']JOdzian1ką! := 
§ zentou:•al n.am obecnie w Klubie Dzien- gazowych czy elektrycznych. M. JAGOSZEWSKI ~ 
w I (fllll I li I I lllf 11J1111111fiHl,,11111m111111I111111111JI1111111111 I I I I li I I Ili llll lll llllUllllll Ili llU uur lllłlllllllllllllllllllll llllllilłllllłllllłlllllłlllllll lllllll lllll!~11111111111111111łlll l llJ Ulll I lllll llU llll I llJU 
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zero za'OibseJt1wowa~em d'Uiżą ·giru 
pę chfopców, którzy rozgma!Ili 
a1koho1em zaczepiali pmzechod­
niów i poplsyrwa.ti sl-ę tzlW. l.a­
ciną. 

To Jedroa!k;; oo drz.iało s:ię 1'3. 6. 
przeszło wszY'5'fild.e rich dotyoeh• 
cza<Sowe WY<>tępy. Ch'Ull.igaJ!lJ!, 
U12Jbrojiwszy się w noże i kide, 
gra$0!WaJi do późnego wieczora, 
bldąc 'WY'J?OCZY'Wadących w n­
st>ron>nych miejscach wczasoWi· 
czów. Ofia'l'ą ich padlo też Jrl•l­
ka namri.Oltóiw, m. !n. 12l!liszczyli 
namiot, w kt6'rytm biwalk:OJWalli 
ha1re011Ze ol!'a!Z pc•ci ęli Uil>rarnie ; 

„ potl-u-k[i llbaczynia irnmym weza 
s-0wilClz-01m. 

o W!S2Y\9tkim tym ~aime'IJdJolwił 
lem narzadlll!1ll'lz w Komendrz;le W•o 
jewódrzJkiej MO„ ale w biwrze 
prrze,puSltek karzal!liO mi jechtać 
do Wiśniowej Góry. P<>Illiewa~ 
nie stać rml!llle na pod1róże i 
st-rMę cuasu.,· chcę za Waszym 
no·śTed.niictwem rzaa1peL<>W1ać do 
wtarściwej M'O o zajęcie sięchu 
lJ,gana!Jrui. z BedQ<llia'. Bo jeśli 
dalej pozwdl im się bezka111111e 
ha~ć. to może się wa;rozyć, że 
następńy1m l!'azern występy ich I 
n•e Slkończą .i.fę na pocię.c:!'U na 
miotów. <!'=pędzeniu hareerrzy 
i pob:ciu lct.lku OtSób. 

Na1z;wiis1ko i a<ires znane 
lt'ea.a.kcJ1 

Nasi Czytelnicy sygnalizują 

.„że sklep sportowy ps:?:J 
ul. W\łęekoWIS'kiego 10 posiad~ 
no. składzie nigdzie indziej ni~ 
spotykane t.owacy. Są W• 
„maniorld" i „menaszki". Jtto 
nie wierzy, niech obejrzy iNY 
sta.wę, reklamują,<:ą w. w. a.1'' I 
tykuiy. I 

• * • ) 
Na wizję lokalną zaprasza· 

ją też cle!{3.wych, a zwiasz·i 
cza przedstawicieli Państwa· 
wej l'.nspekcji Sanitarnej, ~t 
szl>ańcy domu przy ul. Kilill'I 
s.ktego 26. Dom ten tonie pC 
pr<J<!ltu w tutlu, którego 601 
tej pory nie ma kto wywieźC•1 A interwencje w adtninlstra.cJ 
nie odnoszą poenądanego skut·I 
ku. I -
@POtJODA 

n:z;ś w Lod'Zi zacitmurzeon1el 
umial'k-c•wane, oik.resa1md. <1.u~ 
z pr7..e:Lo<tnym! opalC!<1rmi des:z· 
czu. MooHrwa ·b=. Tem'l)e'r.n 
tura mdnlrma.1'na 12 st. C. Ma 
h"S.)'n1a<lna 18 st. C. Wlaltl"f / 
UJmia,rJ{owane, ZG<Cho<d'l'lie 1 / 
ptd. zach. J'u<toro zachm'Llł"zelllel 
d u·że z <JJ(;resowymi op.alC!ami· 

- I 
- I 

Jci~w~I 
I 

O czynie społecznym t 
- Mamo, ja chcę praco-11 

wać w czynie społeicz.nym -1 
oznajmi.la. mi ni s<ta. _d nt zo-~ 
wąd wczenntca I c. 

- Nie mam n.ie przeciW• 
k.o tem1i, por'(ri-eram i l>ij~ I 
brawo - odJrzekwan. 

- No, to w porządku -I 
'Orzyis~ę,vu,ię od razu oo ro-/ 
boty. Mam n.a4zieiEt, :te 1)) I 
d-Omu też można prac-0wa6 I 
s.~~2;'i.e~ m-0żrw.. o4 / 
dwóch dni s.toi w ga,binecie/ 
ele•lotraiuJvs - czeka na u­
ruchomienie, a mi.eis.ZJkanie 
c.zeka na usunięcie kwrzu. 

- Nie. Ja się nie nada.i~ 
do spraw te:chnicznych.. D<> 
tego mamy męźczyz;n 10 
domu. oni .l'ą od paUtech·ni• 
z<ic.it. Ja mam inny !J)o:nttlsl: 
ugotuję obiad. Ty, mam.u· 
s'iu, kn.Dphsz kar·tof!e, babci.tJ 
oibierze. męożczyźni n.aikry'j4 
do s•toau; zsi<JKUe mwk.o jest, 
a jak lc.a1'tofle będą d.obre. 
to mi odlejesz i m1Jl.l'!!Piest 
na tal.erze, a ja pad.<rrn do 
Molu. 

- ~ala~ jeszcze o 
z.aitrudmieniu psa przy stDO"' 
je1j (pracy srpol,elc:zrwj„. 
· - Nie zapormnia,/.a,.m, Psu 
się da ta.leirze do wyLizania.. 
będ.zie U!<f;iwiejsze zmyn.oa'11!U'· 

- 1 W WSZ'!flS'tik:o ma si C 

j 
nazywać t w o i m czyn,errrt 
sipolecznym? 

- T a;k. PrzedelZ zaws;ZC, 
je·.l't k;toś od pl.a'1UJWania 1 
rozd.ziel.a<nm 1'CJoboty. I 11a}' 
watm;iejsey jeistt ~li 

ZO-TA --.......... -.............................. ~ 
Zapisy 
do pracowni MDJ 

Mlo.::Izte-żowy Dom Ku!!tu1°'{, 
lm. :r. Tu'Wlima w LOO:zl (ul. 1' 
ni<Ueizki 4a) p<tlZyjmu-Je j~ 
do cl<Zlś ~-O'Bl'Zemi.a. mlodzle~ 
s=,eg ólnle szkól: średa!dch A 
pracoW1!11i rn:a rrok SZlroiLny [~ 
w gooo. 15--19. -IJ kogo 
7f(aśoie światło 

z '!>O'WC<du irobót ek:sploa~aieJ! 
nych '.Pl'IOWadrzonyich pil'Zez ""'.. 
ltlad Ener.getYC'NlY Lódż..;Ml~ 
sto, j1utt>o,, tj. do l'll mer-w~. 
w god7iłnaich od 8 do 16 na~!1 
pi przerwa w doplywle ener>Y 
elekt>rymnej <lila uli<:: Skarfl'O'. 
wej, Jullanowsldej od z,g1er 
sklej do Orz-e"zlr.-<>"'~J. A1<11<:Jd 
weJ, CiS·O'IVej i Armii Lud<>1l' 
Od nr 3-il, 



1~m••••••••••••••nnmmmnmmnBmmmmnmmnmmamm3Jm~1DJmmal'Dłl!1111mammmam~•1D1n„•••••„ ... •„••~T~~~:.~~~~ le'IN'Ska 3'7 m. 7 od 16,> 

Nastawiamy reje.str motywów-naciskamy spust I Na tegorocznym urlopie 
nie zapomnij o robieniu zdjęć. Fotogra.fując ma..: 

łoobrazkową kamerą PRAKTI, uzyskasz dosko;;: 

nale naświetlone i idealnie ostre zdjęcia. ZaOJ 

szczędzisz sobie poza tym dużo czasu i trudu. 

Wszystkie czynności fotografowania są zauto-

matyzowane, co pozwala skupić całą uwagę na 

fotografowanym obiekcie. Oto więc nasze hasło 

na wcz.asy: 

fotoe:rafujemy 
automatycznie 
Żądajcie demonstrowania kamery w skle-1 
pach „Foto-Optyka". 

Ili PR.ZETAR.GJI Ili m PR~COWNICY POSZUKIWANI Ili 
Zarząd Inwestycji Szkół Wyższych w Łodzi, 
ul. Dra.sławska. Nr 14 ogłasza przetarg na 
wvkonanie: 

1. Stoły laboratoryjne 4-stano­
wlskowe 

2. Stoły laboratoryjne 1-stano-
szt 12 

wiskowe „ 3 
3. Stołki laboratoryjne „ 55 
4. Regały sosnowe mb 62 
5. Stół konferencyjny szt 1 
6. Podium „ 1 
7. Lada do kaiwiaim1 „ 1 
8. Szafa kawiarniana 1 
i:!. Szafki na klucze 3 

10. Szafki ubran. 6 i 8-dz!alowe ;, 11 
11. Wieszaki metalowe przyścienne komp!. 2 
12. Konsolki nad umywalki szit 174 
13. Regały książkowe - jednostronne 

przyścienne mb 23 

KIEROWNIKA działu inwentaryzacji, in= 
wentaryzatora, magazyniera. zatrudni 
MHD Art. PrzemysłowYmi Róźn;vmi w Ło­
d:zii. Od kandydatów na stanowiskl!. kierow­
nika i inwentaryzatora wymagane jest pełne 
wykształcenie średnie oraz praktyka. Zgło­
szenia przyjmuje sekcja kadr w godz. od 7 
do 15. 2227-k 

INŻYNIEROW mechaników inżynierów 
elektryków - zatrudni zaraz Laboratorium 
Przemysłu Filcowego i Tkanin Technicznych 
w Lodzi, ul. Curie-Skłodowskiej 3/5. Zgło­
szeni a przyjmuje kierownik laboratorium. 

INŻYNIERA mechanika. z uprawnieniami 
do prowadzenia robót kotłowych - zatrud­
ni Spółdzielnia Pracy „Kotło=Budowa.". 
Zgłoszenia osobiste Łódź, uL Wólczańska 
nr 168. 2290-k 

14. Regały książkowe - dwus·łlroame 
wolnostojące „ 12 INŻYNIERÓW, techników ze specjalnością 

Bliższych informacji udziela się w siedzibie radiotelewizyjną, radiomechaników, maga.zy­
Zar;zą<lu Inwestycji w godz. od 8,00 do 9,30 nierów ze i;ąlec. znajomością materiałów 
tel. 227-58. branży radiotelewizyjnej do :pracy na tere­
Do składania ofert zaprasza się przedsiębior- nie Łodzi i województwa oraz pracownika 
stwa państwowe, spółdzielcze oraz prywatne do sekcji finansów - księgowej ze znajo-= 
w terminie 10-dniowym od daty ogłoszenia . moscią maszynopisania z uposażeniem 1.200 
Zastrzegamy sobie prawo wyboru oferenta zł. - zatrudnią zaraz Zakłady Usług Radio­
oraz odstąpienia od .przetargu bez podania technicznych i Telewieyjnych, Oddział w Ło­
przyczyn. 2506-k Idzi, ul. Piotrkowska. nr 91. Zgłoszenia przyj-

muje dział kadr, w godz. 8-12. 21160-k 
SPROSTOWANIE 

EKONOMISTOW z wyższym i średnim W:Y­
W przetargu Zarządu Artykułów Sanitar- kształceniem, inżynierów i techników me­
nych w 'W_'arszawie ul. 'W_'spólna 1/3, druko- chaników, ślusarzy, frezerów narzędziowych 
wanym dnia 15 bm zaistmała pomył:J~a. Win- _ zatrudnią Łódzkie Zakłady Radiowe w 
no być przetarg ogranie7.ony, a ni·e, Jak myl- Łod7Ji ul. Wróblewskiego 16. Zgłoszenia 
nie wydrulrowamo, nieogr:anicwny. 2482-k p!l"'ZY'jmuje dz.ial kadr w godJZ. 8-11. 

1;1 Ili 
WYSOKO KWALIFIKOWANYCH ineyoierów 

Zamkni,cie ruchu kołowego . budownictwa lądowego do dzta1u kontroli 
„„-----------------•łlJ dokumentacji technicvnej (weryfikacja doku-

Prezydium Miej'Skiej Rady Narodowej Wy­
dział Gospodarki Komunalnej i Mieszkanio­
wej - Miejska Słui'Jba Drogowa w Piotrko.: 
Wie Tcyib. zawiadamia, że w związku z prz·e­
budową mosW. położonego na ul. Wojska 

mentacji technicznej) - zatrudni przedsię-
bforstwo budowlane na. terenie Łodzi. Poda­
nia wraz z życiorysami należy składać pod 
nr. 2244-k do Biura Ogłoszeń, Łódź, ul Piotr­
kowska 96. Warunki płacy do uzgodnienia. 

INŻYNIERA chemika ze znajomości4 bran­
ży kgsmetycznej na stanowisko kierownika 
oddziału - przyjmą natychmiast Za.kłady 
Chemiczne "Organica" Spółdzielnia Pracy w 
Łodzi ul. Wołowa 2a. tel. 405-G2. Zgłoszenia 
należy kierować do dZJialu kadir. 2258-k 

I Zbierajmy makulaturę i szmaty 
KONKURS 

NA ZBIÓRKĘ MAKULATURY I SZMAT 

PRZEDŁUŻONY DO 30 CZERWCA BR. 

Na uczestników konkursu czekają cenne 
nagrody rzecwwe, między i.nnymi: moto­
rower, robot kuchenny, pralki, rowery, 

zegarki i inne. 

Wszelkich informacji o miejscach skupu 
zasięgnąć można dzwoniąc pod nr nr 
509-84 lub 521-59. 2316-k 

Stylowe meble 

Oferity 

;,LUDWIK XV"'i 
złocone lub ciemne 

"z a kup i 
Opera Lódzka. 

()pera, Plac Dą,browskieg0; 

wejście od ul. Jaracza 

OGŁOSZENIA DROBNE 111 
DOMEK jed'll.oroózin.ny, 

2'533-k 

SAD około 1 ba; blisko 
Lo<I2i ooldam w dlZierża 
wę na. okres 1 :roku. -
Oferty „6260" Blul?'O Ogto 
s"Zeń, Piotrlrowska ~ 
GoSPQDARsTWO -z7ha 
k. Zgierza 2 budynkami 
- całość, połowę dizia>l'k.i 
sprzedam. - WladJO.mość 
Lódż, Gdańs-ka W-li Wit 
czatk (oo godz. 16) 

Ma.tusa:yński 800.8 g 
"Mm0cYKL-:-wsx:- 100·~ 
spr:zeclarrn. Wiadomość tel. 
28&-42. w god!Z. 17-2~ 

M~ MZ-25-0; stain. 
ba'1"C!Zo dal:n-y i;;ip;rrz.edial. 
Oglądać Zgierz, CiosnO'W ' 
sika 214 :po god!Z. 17 
MOTOCYKL „SHL" 150 
sprzeclarrn. Lódź, Emilii 
Plaiter 1~> Piemek: 

LEKARSKIE 

Dr MARKIEWICZ specja­
lista chorób skórnych i 
wenerycznycho Pi<>trkow­
!llra 1~ 7572 g 
Dr SIENKO specjalista 
chorób skórnych, wene-
rycznych 16-18. Kliń-
skiego 132 7472 g 
Dr Jadwiga A."llFO'aO-
WICZ weneryczne, skór-
ne 15.30-18.30, Próchni-
ka 8. 8035 G 
Dr KUDREWICZ specja­
lista chorób wener:ycz,. 
nych; skórnycb s-10, 
14-16. ulica 22 Ll;>ca ł 

rircHii;cIR.sKI sipecjau­
sta skórne - wenerycz­
ne. PiotTk<JIWSka 157. front 
J piętro, 17-19 7500 g 
KORONSKA HenrYka--i:-e­
ka.rz ginekolog przyjmu­
je ponledzlalki, czwa.rtkl 
17-18, Zielon.a'-1'-'6 ___ _ 

Dr ZIOMKOWSKI - spe 
cjalista chotób weneTyC2 
nych. skórnych 16-19, 
Piotrkowska 59 7264 g 

LOKALE 

PLAC - 2.5-00 m - kw :-<>raZ POKOJ, kuchnię Wyłą­
sam~hód „Warszawę" _ czone spod kwaterunku 
sprzedam. Oglądać San"- kupię_ Oferty „8317" Biu 
macka 5 (Chojny) ro Ogło5!Zeń, PiotTkow­
P.OLWiall(3--pokoje, wY ska 96 8317 g 
gocly) I pól: garatżu., o- MLODE bez<l2lletne mał­
gród sp>r!Zedam. Mieszka- żeństwo pilnie poszukuje 
nie na rzarnianę. Te1ed'oo pokoju sublokata>rsikiego 
m 33 7002. g 'Z wygodami i niekręP'll­

D~A p!aoee przy u~:- La ją-cym weJSclem. Oferty 
giewn,iclct"", bli>slro tram „7998" Bmro Ogłoszeń. 

_, Piotl'ko•wska 96 7998 g 
waju sprzedam. Wi•ado- WLOCLA WEK cen-
m<Jś'ć ~giew~icl~~-~-9--
PLAC 2.250 m kiW. w trum lokal pięciopo.JCojo-

wy (wl.as-nośclowy) kom­
Grotnl·kach S<PT2edam. - fo.rt-O<Wy, rookladowy (dla 
Wia<l-O>l'Ilość w piekarni lekarz.a lub innego wolne 
GosroDARSTWO - 1'.36 ha-; go w.•woou) sprzed.am. -
'tabwdowanla. sad w Che! Oferty Wł>OClawek skrzyn 
mach sp.rzedA.m. Nawu:-ot ka pooz.tawa 65 848G g 
32-22 god!Z. 16-20 KOMFORTÓWE trzypok0..: 
PLAC 625 m kw. budo- j<Jwe mie!>'Z.kanle w Kato 
wJa.ny s.!)'rZedam. wa.r- w;cach mmienię na mle-
S'L.awS>ka 1'16 &166 g s-z.kanle w Krako·wie, LO> 
DOMEK jedllloroo"Zlnny 'Z d·zi, Ka.towka>ch, Wans"Za­
d>ziallką zaórnewioną ta- wie. M-usrzy'lls-ka, KMowl- , 
ni<l siprzedam. Fu>I'!llla- ce, wl. Kopernik.a 14-14 
nlalk: Zotla„ Hu.ta Ja.god- KATOWICE . - mieS"Lka­
nic.a 61117 g ni~ trrzypoikoijowe,· cen-

l
n-oivrEK 10-Jrz,bo>wy i 3- tra.lne <>!ll'Ze"\<'•anle, blokt 
l'1'bowy spnzedam. Zg:ieirz - za.m.ien1ę n.a po·kój, ku 

1 
Lipo!Wa 1'.l 6200 g chnia lub kawaJerkę z 

H T wy.godami w l.Axl'Zi. Ofer !i: ro"t:eo'v: 2~Ji~~: ty .. 7900" Biu<ro Ogłoneń 
niami, sadem, m.M-O!WI!i- P~otr:ito~ _ 96 __ __.2!199 g 
cz-o po!o7..ome; ~k.a, las. POKOJ, kuchnia, stare 
do.jarzd PKS aprzeclam pil lbu<l-ownioetwo. - zamien·'<: 
nie. Wieś Ziem!a.ry pow. na ;podobne w !>lokach 
Lowk7J; Jani.na. Kowa1I- w d>zie1n.icy „Górna". Tel, 
s>ka 0008 g 420-:_07 _ g~·_z._8-_1_5 ___ _ 

DOM 13-i2bowy, światło, POKOJ, kuchnię w Cho­
ogródek P'ITLY s'Zosie Skier mowie zamJenię na po­
nie>wńce · Ms2JC2l<mó>w kój, kuchnię w Lodzi. 
sp1"Z.e>da<m. Wolny oo kwa Wiadomość Lódż, A<:<mil 
teron•ku. Wiadomość Lódż C'Z-E>rWO'l'.lej 87-1 
Pio•tmlro>Wska. 116; Ko•bier- POKOJ, ku.ch'llla (dorzor­
ski 7994 g stwo) O'ra'Z pokój samo­

SPRZEDAŻ 

SIATKI ogrodUTU.o<we 
bramy, fuJrt.'ki, sht'Pki po 
leca wrursrz.ta<t. Jaracza. 4l 
WOZKI d2leclęce spacero 
we i głębokie najnows2e 
fa.sooy poleca. w dużym 
wyborze z. Jairewicz, 

d'Zielny w innej dizlelnicy 
zamienię na mieszka'llie 
<tw•upokojowe, kuchnię,· 
bez dooorstwa. An(!1rzeja. 
4-31 6!12.8 g 
CZĘSC lokalu rzemi€1\1ni 
czego w śródm!eScl'U oo 
dam w dizierżawę. Oferty 
•. 8219" Bluro O.głosze1l1 
Piotrikows'ka 96 8219 g 

l>olskiego przez 'rzekę Strawę, z dniem TRZECH cieśli, dwóch !POm. cieśli, dziesięciu 
20. VI. 1963 r. zostaje zamknięty ruch koło- murarzy. · sześciu poro. murarzy. tr2leCh zdu­
wy na uli<:y Wojska Polskiego odcinek od nów, dwóch elektryków - zatrudni zaraz 
ul. 1 Maja do ul. Barlickiego. Olbjazd w kie- Miejskie Przedsiębiorstwo Remon:towo:Bu­
runku Łodzi ulicą 1 Maja dwukierunkowo dowlane nr 5 w Łodzi ul. Nowotki 247, ba.­
i ul. żabią jednoklierunikowo. Do miast: rak nr 9 pok. 44. 2331-k 
Piotrkowa, Warszawy, Katowic, Radomia - 1 TECIINl·KA budowlanego na stałe oraz la.­
ut Północną., jeden kierunek ruchtt i ul 1 bora.nta. do badania betontU na pól etatu -
Maja do ul. Wojska Polskiego, ruch dwu- zarbrudni zaJI'az S.p-nia Pra.cy „Postęp Tech­
kierunkowy. Przewidywany cz.as trwania niczny" w Lodzi ul. Wojska Polskiego 190. 
robót dkoł<> 4 miesięcy. 2522-k tel. 559-37. 2364-k 

NIERUCHOMOSCI drewlllia>ny, tnzyl?Joowy z 
powOldu wyj:aoo u sptI'IZe­
d•am na~y>chmlast . Mlesz-

ROZNE Lódź. Oba:. Stalingradu 
rur 37a. 5479 G 

GOSIPODA~STWO 3 moir- kanie wo!Jne. Ka&Ztano- SAMOCHODY TELEWIZORY naprawiam 
gt ('l:iemfa IPS"Zenna)„ ła- w:a 6 (Juolianów) g<Jd'Z. • na.tychmia1st. A. Zębik; 
d.ne za•b'UdlQfWa111ia„ śwJ:avło czternaista _ dW'lld!Ziest:a MOTOCYKLE Więckowskiego 9, Tel. 
w ollroUcy Laslku s1P«1Ze- 3~1-35, 5-03-19. 5457 G 
daim (nadaje się na o- DOMEK jed'lll<l'rod.IZ!nny - MAszv:NĘ<io szyciarę: 
grodndctwlo). Wlad<>mość spr.zedam. CzęScwwe wy- l\IOTOCYKL ~.WFM" no- kawioz·ek „Bachwinter'I 
1"0.:i.t, Nowotki 2.il-7 Pa- gody„ mieswkarua wolne. wy 2 PKO. S]'.l<l"Zedam. ce l'Ulb „singer'~ kuplę. Tel. 
w!>Jtkowska 62S4 g Po.nzec0kowa 5, tel. 5iill-OO na 6.500 rlJt. Wo<lna atl--1 57-0.;13 6117 g 

m 111111m111111111mttn1111rn11111111111m11111mn1N11111111n 111u111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111mm11111m1111111111111111111111111111n11111111111111111111111111111111111111111um1111111111111111111n11111111111111111111111111111111111111hl1111111111111111111111111111111111111111111m1111111111111111111• 

WA:tNE TELEFONY PINOKIO (!Kopem.ika 16) WYSTAWY (p81Il-0<ranna) doizw. od latl &kiego) „Piękna Luret- Chirurgia Północ - Sz'pi 

Pogo&. Milicyjne IW ~;.Ja:= ~~) g."G~~o KLUB DZIENNIKARZA ~rł'J'd # ~ · "~'E1JV.' 14 g. 16, 18, 20 ta" prod. ,węg. 1~oizw. if~g;_mi :wrllnga, ul. Ster 
Pogot. RatunkOWi! 09 Porwanie w Tiutiurli- (Piotrkowsika 96) Wysta z Ił' I REKORD (Rzgowska nir 2) od la>t 16 g. 17, - . la S Im 
:Nocna pomoc ldtar- ~tanie". wa rzeźby Wacia.wa 'I • I • „~arzylo się w Rzy- DYŻURY APTEK d La~~~~ : ul~P· Wól: 

•ka. m. Lodzi Hł-łł TEATR ZIEMI óDZKIEJ K<ID<:llk:a. tł Ili Ili m1e" pr. tr.-w!.,· dozw. r . 1Ga 195 1 

Strat Pożarna 08 (Koopem1ka. &) ::.. nleozyin- SALON zw. '.r.xTERA- R~Ml_ait (~ag ~ 18
• ~)· Pli?tbrkOW\Sikla 193, Na'\1-l- ~~JistykS:: S:zpital Im. 

Korn. Miejska MO 292-22 ny TOW· POLSKICH (MIC- '1'. o ~ t{)'W!oza 42. Cies2kowskie- d:r J nschera ul MlUo-
Kom. Ruchu l)rO- • kiewicza 8) W;>l9ta>wa ·rATRY-LETNIE (Slenk1e- DWORCOWE (Dw. K.eJ:!- „J..,k byc kochaną pr. go 5, Więclk>ows.kiego 2.1. nowa 

0 14 ' · 
gowego 516-62 grupy ~.Ll!llila"; „Ma•larr wicza 40) „SWiatla na ski) „Kra~a", !,Drzwi;;. f<1°'1. 1~:-w\5°{\i~~ 18

20g· I<a.rolewska 48, Lirtn:a·now Chirurgia f laryngologia 
Pryw. Pogot. D2łee. 300-00 MUZEA stwo - sztuka uźy>tec2- mordercę" P'l"· fran.c. „Czy wiecie, ze 7/62 , so.iusi '(Pia'.t · • 6) sk1ego 00, &PO>l'n.a 33, dzledęca· S'hr>'tal im Kor 
Pryw, Pogot. Lek. 555-~5 MUZEUM SZTUKI {Więc- n?-". azyn.na cod'1'ien- g. 20.45 (kino c-z:ynne „Bo,iatliwy kot", g. 10, Wotga, WoJ~_:.?"w:OOd Piotr·kowska 307. czaka u.i. Ar~1u ~wo-

333-33 ' kowskiego :is) czymi.e me od g. Hl-14. tylko w d:n1 pogodlt1e). ~·~: i~ 21:.' f{.• 15, W; 17, ::.'ad!Z. da.zw. od .la>t l~ DYŻURY SZPrrALI neJ 15. 

we Wtonki i czwao:-tkl HALA SPORTOWA {W>ar KINA I K.ATEGORU GDYNIA-S'l'UDYJNE (Tu- g. 17., 19 WIECZOROWA POMOC 
g. l!l-,t'9, środy, piątki c<'llla - 211). Wy"'.tawa i11Y- wlima 2.-) 'Szczęśliwie SWIT (Baaucld RY!ll.ek 5) I . Klinika AM ul. LEKARSKA udziela w dni 

IJ'EATRY i soboity 9-1.G, w nie- sumikow d!Z1ec1ęcyich - KINO Ll>K (Traugutta 18) się skońezył;.' T USA Piąt w dział" od Cune-Sklodowsklej 15 - powszednie pomocy d<l-
'l'EATR NOWY (Więdtow drzle!e 10-16. wystawa C!Zyal.ID.a w godz. [~7 „Czerwone berety" pr. dO!ZW. od la>t & · doo. ~. d~. Y od lait ~r g: pr:zyłmuje :rodzące 1 c~o- rosłym l dzieciom w am-

·•kiego 15) godz. 19.16 „S2ldoe olejne Ja.na Ma !ll_?-1. d•ozw. od !lait 16 g. „Islam" g. 10, 12., li!, 16, 16. 18, 20 r~ gtnekolo.glcznie z <12.el bulatorium w go:l:ztnaoeh 
,,Niepokój przed. podró teJkl'I - czynna w go KI N A la.a&; 17.3-0, 2<1 Hl, 2IO TATRY (Sienikiew:lcz.a 40) mc_Y Górna - z 11 1 I~ od 18 do :i.1 ora-z przyj-
7.ą" d2inach otwarcia mu- MUZA (Pa·blanlck.a 1'73) HALKA (Klralwieck.a. l!-5) Ba:jlki _ Ce17ulek" ReJO'l:10wej Porru:lJl'li „K muje w tym czasie zglo-

~ALA SA:LA 2eum. KINA PRl;;MIEROWE nBiały Kanion" {pano- Przygody Miinehhau- .Pies w k~'mosie" g z d'Zielnlcy Wid.zew oraz s"Zenia na wizyty domo-
9S) g. ro „Laruwznica z MUZEUM msTORfi RU- BALTYK (Na.:rutowlcz.a 20) rama) prod. USA d<l'2:w. ~na" prod. cz. de.zw. is, 17, „Klub kawale~ z d"Zielnl<;f Polesi~ z po- we za~atwiane przez noc-
zasadami". CHU REWOLUCYJNEGO .,Krążownik szos" pr. od la.t 14 g .. IS.:W, 19 od lat 16 g. 16, 18, 20 rów" (panorama) prod. ~31"'~; ,j,K przy ul. For- ną pomoc lekarską od 

TEATR JARACZA (Jim-a- (Gdańska 13). Wystawa fr„ do-zw. od lat 16, g. iitT-YLOWY (Killńsklego 12~; MŁODA GWARDIA pod. dozw. od lat 16 g. a s .e 2!1. g00.'Z. 20 do 6. 
C?.a 27) g. 19 „Moralność „Powszechny strajk 10, 12:.30, 15. 17.3<1, 20. "~d::i.m ~u d siw;j C:,0~t ttieczynne. 18, 20.15 d Szpital im. dr B, ;Jor- Sródmie~cle - ul. Plotr-
paul J>ulskiej" włókniarzy w 1933 r .". POLONIA (Pi , k P • po· 00 · . . . . ana - ul. Przyrodnicza kawska 102, tel. 271-80. 

'l'EA.TR 7.15 (Tra·Ul(Utta 1) o.Broń I pamiątld po- 67 • Smarkula<:;r'kO\hS a Hl g. 116• 18• 20 1 MAJA (Kilm<>kieg-0 !7~? KINA m KATEGORil 7-9, przyjmuje rod!z.<jce l Bałuty - ul. Zuli Pa-
.I(. 19.15 „Kol>lebkl, ko- wstańców 1863 r.'! g. )1 ·"d d i t fsrod. Wł.OKNIA~Z (Próchn11ka „Wooy .Jadą na zaebod chore g~nekologic-znie z canowsklej 3, tel. 541-96 
btetkl" 11_ 18 po „ o-zw. o a · g. 16) „Tysiąc oczu dokt<> (pano.rama) rprnd. USA, LĄCZNOSC (Józefów 43) d-Zieln.lcY Sródmieście o- - · 

TEATR • POWSZECHNl' · 
0 

10, 12.30, 15. 17.30, 20. ra Mabu-se" pr. NRF, o.oow. od I.art; 12 g. 16, nie>c:z'""~D ra"Z 2 d"Zle1nlcy Polesie „ Widzew - ul. Szpital-
MUZEUM lfiSTORn wz. a.ozw ()d lat 16 g 10 18 2<l ···-~ R j j p' dni K" na 6 tel. 271-53. 

(Obr. Stalingradu nr 21) KIENNICTWA - Sale WISLA (Tuwil;J!!' nr 1) 12.io,. 15, 17.:ro, 2.0 • ' ' • STUDIO (Lumumby 7-9) ::z. O'llOWe ora H Górna - ul. Lecznicza 
!'(. 19.::? „Wej~e w la- wysta..,.11>we: (Plotrokow „Poślubny reJs prod. ZACHĘTA (Z~ierska 2ó) ODRA (Przędiz~1.miaJ11a 68) „Wszyscy na -nę" pr. P Y ILl, Wólczańskiej 18. n.r 6. tel. 427_70. 
blrynt (goścurme ~- ska 2112) Wystawa ;,1000 ang. dozw. od lat, l8 g. „Kanciarze Sp. Akc." „B,~bette· ld'Zle na wo.I- USA, dOOlw. od lait 16, Szpital trn. dr B. Wolf PolMle - Al. l Ma.ja !M 
stępy Teatru Pantom1- la·t włókiennictwa" czyn 10, 12, 14, 16, 18, -O pr. anig. doizw. od lat nę (pa'll<l'rama) prod. g. 17.115, 19.30. - uJ. Laglewnlcka 34-36, tel. 382-!18. 

T:Jlori Wr~~ib.-oscI na codziennie (:p.rocz WOLNOSC (P'rzybymew- 18 g. 1<1, l2..3Q, 15. 17.3<>, !!,a~~·45~~.;"· od lat 12 CZAJKA (Plon.<><Wa nr 18) 1n-zyjmuje rod'Lą_ce 1 cho Nocna pomoc lekarska 
CM nl ki ) _,......,.,,,.,_ ponled!zlalków) w god'Z. skiego = 16) „Strachy 20 OKA (Tuwlma 3'1) Czter nieczyil111le re ginekologic-zrue 2 d'Z.lel (NPL~ dla m. Lodzi 2 

o U5'Z 4a =~~-- 11-18. zamku Spessart" proo: . .„ !' nicy Bałuty 2 10 Reio- s1ecl21bą w Stacji Pogato-
0 ny SALE WYSTAWOWE (ul. NRF, dozw. oo lat 16. KINA U EA.TEGORU naście dm P~· :rugooł. MEWA (.R'1'gO'WSka nr 9~; nowej Porra<Lni ,„K" 2 wia Ratunkowego dla 

PERETKA (Plotrlrowsk~ Więc.lrowsldego 36) no- g. 10, 12.30, 15, 17.30, 20.\ dO!ZW. od 1ait 16 g. 16• „Na scena.eh śwl&ta. d'Lielnlcy Wlduw oo:az z .m. Lod.!Zi przy ul. Slen-
243) g. 19.15 „ean-can roczne wystawa p1·ac ADRIA ('.Pl<llllrk<YW\Slka 100) l&, 20 prod. rum. d02JW. 00 d!Zlelnlcy Polesie 2 Rejo- klewlcza m- 137 ud>zlel.a 
(dozwolone od la.t 18). uczniów PLST czynna STYLOWY-LETNIE (Ki- „Wojna i po-kój" prod. POPULARNE (Ogrodowa lat 16 g. 16,· 18,. 20 nowej Poradni „K" przy pc<mocy w domu chore-

OPEJtA _ nieczynma cod'ZiennJe g. 11-18 liń•skiego 12.3) „nziew- USA dOl'llW. od lat 12 g . 18) „szerszeń" pr. radrz. POLESIE (Foirn.alsklej 37) ul. KaS1p.:rzaka 1 Srebrzyń go dla do.Toslych i d"Z!eci 
J\RLEKIN (Wólczańs·ka 5) zoo - mynne g. 9-19 cz:vna w h">telu" prc•::l. 15, 19 doizw. od lat 12. g. 17, „Cztery serca" pr. rad2. skiej 75. zglaszających zachorowa-

.ll. 17.30 „Niezwykły wy PALMlAR!'IIA - czy'nna USA f!. 20..15 !!<.ino czyn '>"M (Nawrot 27) ,.Prnw 19 doizw od lat 14 g. 17. 19 Chh"urgla Południe - '1ie po godzinach p.ny­
na1azek profei>ora o- od g. 1-0 do 16 (pr~ ne tylko w d!n!l pogoo- da" pr. fra•nc. d0'7.w . t>OKOJ (Ka,zimie.-za rur 6) ENERGETYK (Al. POiii- Szpiłal im. dr Piro.gowa. jęć przychodru rejono-
~~ - -·- -.__ ~e~~ÓY/). ~~l · . ~ 1ait ~ a, J'lo }ł!.30 ~ ~ł!Orl'' pr, :ratdlz. techln!Lk4 róg FeJJmtY!l- 'IW.o Wó1cza1't<>ka. 195 wych. 
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• SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • 

Ostatnia szansa 
Pin2-PDD21Słóll1 AIS 

Siatkówka zdobyła młodzież 
Henryk Lada, prezes OZS ocenia sezon 

P>ng-pongiścl łódzkiego AZS 
wyjeżdżają do Siemianowic gdrzie 
w . dniach 2:2-23 bm. wezmą u­
dv.a•l w turnieju o wejście d<> I 
ligi, J"est to ostatnia szansa aka­
demików !ód:zkich 1 mamy na­
d2ieję, że zagrają oni lepiej niż 
w elimi.nacjach łódzkich, chociaż 
zadanie będzie znacznie trudniej­
sze. 

Przeciwnikami loelzia.n bi:<Ją kan 
dydaci do sp.adku z I J.igi: wa­
wel (Wirek), Drukan: (W-wa) i 
Siemia.no·wiczanika. Są to rutyno­
wani przeciwnicy, o klao;fe ich 
Wiele mówi choćby zwycięstwo 
Wtrk.a nad lód!Zkim StaJrtem 6 :3. 

AZS v.'Yieżdża w najsilniejsizym 
skladozie: Lisowska, Graliński, Tyl 
man, Krygier, ewentualnie ju­
nior Jedyński. 

Walne zebranie 
GWARDII 
25 bm, o gooiz. 14; w lokailu 

Prezydium Wojewód-z.klej Rady 
Narodowej przy ul. ogrc.ct.owej 15 
odbędzie się wa•lne doroC211e ze­
branie spra.wowa wczo-wyborcze 
KS Gwairdii. 

Wtad-ze klubu wybrane =taną 
na okres 4 lat. 

Konsekwentne :realirzowanie u­
s talonego p lanu szkoleniowego, 
poparte dobrą pracą orga!Ilizacyj 
ną loozkich władz okręgowy.eh, 
musiado przynieść w efekcie dal­
szy rorz.wój siatkówki. Staje saę 
C•na w nastzynJ mieście coca.z bair 
dziej populaorn;yim sportem wśród 
młodzieży. 

- Jak pan ocenia poziom łódz 
kiej siatkówki i dorobek ostatnie 
go sezonu pytamy prezesa 
LOZPS p. Ladę. 

- W ostatnlch mistrzostwach 
dat się zauwa.żyć wrzros.t poo.Lo­
mu d•rużyn męskich. o siatków­
ce żeńskiej nie me.gę tego je.srz­
cze, niestety, powiectrzieć. Zna­
mienny wynik naszej pracy, to 
doprowadzenie cLo odmtodizenia 
skl.adów drużyn klubo·wych. w 
poprzednicl1 mis trzostwach uczest 
nlczylo 11 zespołów ju.lliorów, a 
w ostatnich, wśród 58 g.rających 
dru·żyn były 32 drużyny }rnnio­
rów. Sikok o.Jl:>rzymi. ZwiękS'za 
się również ilość s iatka=y. Na­
sze kairtoteki za.rejestrowa.ty 232 
nowych zawoo·llJil{óW. J"edną trze­
cią tej liczby stanowią junio.nzy. 
W rozpoczętym w tych dm.iach 
turn ieju „trójek". uczestniczą '23 
drużyny męs.kie i 10 żeńskich, 
po·dczas gdy w ub. r. mieliśmy 
ich 7.a•ledwie 7. Te liczby dają od 
powiedź na .pańskie pytalllia. 

- Jak pan ocenia postępy w 
szkoleniu ml.odzieży? 

- Są równie oczywiste. Nie 
uszly one uwa.gi wladz celll.tral­
nych. 7 ju•nio;rek i 6 jun:Lo.rów po 

Radia • 
L 

CZWARTEK, 20 CZERWCA 
PROGRAM I 

8.00 Wiadiomc·ścd. 8.05 Murzyka i 
aktuaJności. 8.30 Muzyka J)Olran­
na. 8.50 Auod. z cyklu: ,,Pochcdze 
n ie znaków i symbo.Jl". 9.00 We­
soły kalejdos.kop muzyczny. 9.10 
K-0noert muzyl{i rozrywkowej. 

211.00 Wieczór muizykl r-Oll'JrY'\Wro­
wej. 22.00 TPR - „Przyśniła mi 
się d:ziwna komedda" - slucho­
wis.ko. 22.30 D. c. wieczoru murzy­
lct rorzrywkowej i ta•nec;znej. .2:3 .OO 
os.ta true wiadOilllości. 

PROGRAM ll 
10.00 Z dziejów lu<lowych sil 8.3-0 Wiadomości. 8.35 ,,Swiat w 
zbrojnych - aud. 10.30 Tańce zwjerciadle nauki". 8.45 ChwHa 
slow1ańskie. 10.40 „Pol s icie wy- muzyki. 8.50 Melod1ie ludowe. 9.05 
dawnictwa muzyczne•·. JJ.00 „Na Mu:zyJka d•la wsa:ystkich. 9.45 Ra­
marginesie życia" - fragm. 11.20 diowy kuu-s na.u.ki języka fran­
l\Iuzyka rozrywkowa. 11.W Kounu cuskiego. 10.00 Od melodii do me 
nika·t o sta•nJe wód. 11.57 Sygnal Jodii. 10.30 „Menażka ziemnia­
czasu i hejnał. 12.05 Wiadomoś- ków". -opo.w. rn.oo Koncert mu­
ci. 12.15 „Rolniczy k.wad.ra.ns". zy•ki po•ls·kiej. 11.57 Sygnał cza•su 
12.30 Rad'ioreklama. 12.45 Lud·owe i hej.na!!. 12.05 Wiad·omości. 12.15 
melod·ie turkmeńskie. 13.00 Spra- Pols·ka muzyik.a ludowa. 1'2.45 (L) 
Wood.an.i e z przebiegu I Kra.jowe Ma,gazyn daa wsi, 13.00 Polskie 
go Festiwalu Po·lSlkiej Piosenki w melodie :tiJLmowe. 13.25 UtwoTy 
Opoiu. 14.00 „Na•pis na pniu'< - J:ortepia.nowe. 13.40 Program dJnja. 
fra.gm. 14.2.() Ra·di.orekla ma. 14.3~ W.45 (L) In.formacje dnia. 13.50 
(L) Gra Ork iest ra Ma.n<Lo·Llni.s·tów (L) Aktua.lnoś:ci ló-ct,zlcie. 14.05 (L) 
Lodzkiej Ro:zglosni Pols•kiego Ra- „Cale.OOariu.m kultury murzycz­
dla. 15.00 Wia•:iomc0ści. 15.05 Pro- n.ej'' - a'1d. 14.:ł5 (L) Transkryp­
gra.m d·n !a. 16.10 Postc;p w go- cje <l'I'kiestrowe. 111.45 Aud. d.la 
&pooa,rstWie d o•z:nowy•rn. 15.20 <l,zieci st;a,rszy<;h ;,:ĘJęki,tna s:ztarl'.e­
Utwary na klawesyn. 15.35 ;,Ply- ta„. 15.00 J.an Sbr.a1u:S& - Cesarski 
t~- polskich nagiran•-. 16.05 Z ży- wa•lc. 15.10 z dziejów muzyoki 
cia Związku R.ad:zleckiego. 16.35 chora·lnej - aud. 15.30 Aud. dla 
Program mloozieżo•wy: „Gdrzieś' d.zieci pt. ·„Spiewamy piosenki i 
w groma.cflzie" . 17.00 \ViaoomośOi. ba·vvimy się przy muzyce". 16.00 
17.05 „Z plecakiem po kraju". Wiadomości. 16.05 z naszych sal 
li.25 Wolfga ng Amadeusz Mo- koncertowych. 17.00 (L) RadJioore-
2art. Koncert fc·rtepia.nowy G-d-u.r. klama. 17.15 (L) Omówienie :pro-
18.00 Reportaż literacki. 18.30 Pu gramów. 17.20 (L) „Muzyczne 
blicystyka za.grainiczna. 18.2'1 Ra- pogwa.Ilki i pogaduszki dlla ama­
diowy kuTs nauki języka angie.1-1 torów". 17.30 (L) Al{tUa•lności 
skiego. 18.45 Radi o.reklama. 19.05 łódzkie. 17.45 „Nie ma.my czasu" 
Koncert życzeń. 211.C>O Dziennik - rep. 18.00 (L) „Melod!ia, rytm i 
wieczorny. 20.20 Wiadomości spor piosenka" - aud. Hl.20 (L) Utwo­
towe. 2.0.30 Polskie tańce ludowe. ry Edwancta Griega. 18.45 „Buduję 
20.45 „Kwadirans dla poważnych". I statek mój". d. c. report. 18.50 

wołano na centirainy obÓ'L srzkole 
niowy. Pod względem licze~ości 
wyprzeclziLlśmy porzostałe okręgi. 
Na obóz &zkolenlowy CRZZ wy­
syła.my 5 juniorów i 2 juniorki. 
Razem 20 młodych adeptów we­
źmie udział w centralnym szko­
leni u. 
Ważme jest 1 to1 że w klubach 

wytwo.rzyl się inny kllimat d•la 
siabkówki. P.rzychy!.n.iejszy. Prz,.. 
czynil:a Silę do tego mewątpliwie 
porz.ytywna ocena naszej pracy i, 
co tu uikrywać, dovoczne tuirnie­
je ZMS i „Dziennl·ka L6d2kie,go". 
To samo obserwujemy w sz;ko­
lach. Dyrekcje patrzą przychyl­
niejszym niiż dawniej okiem na 
młodzież grają.cą w s.iat.kówkę. 
Olcrrzymi procent uczestników tur 
niejów ZMS i „Dz.ierunika Lódz­
kiego" ćwiczy już na sa·lach klu 
bo•wych, a liczba ich będtzie stale 
W21t'ais1tał:a. 

- Zlikwidowano n ligę, czy są 
przewidziane jakieś ro:r.grywki za 
stępcze dla mistrzów lig okręgo­
wych'l 

- Oczywiście! TOZ~rywki O pu 
chair PZPS w pażd,z.iernillrn. Ma­
my pr.oporzycj,ę, żeby turniej fi­
n.a·lowy od·bYl się w Lodizi. Chy­
ba z tego skoirzystaimy, zwlasz­
cza; że dy:rekcja Hali -Sportowej 
idzie nam za,wsze jak najbaTd2iej 
na rękę. Pro.pozycję tę oceniamy 
jako dowód rnznania dJa rooln<>ś­
ci arganizacyj ny.eh d1zialaczy lód.z 
kiej sirutkówkl. 

K. Bounysłowicz 

Uniwerystet Radiowy. 19.00 Wia~ 
domoS<:i. 19.05 Murzyka 1 aktu.al­
ności. 19,45 Ryszaro Wagner „LO­
he~·rl:n'" opeTa. 2Q.42 Kroniika 
spOil'towa. 20.55 Muzyka. 21.00 z 
kiraju i ze świata. 21.27 D. c. ope 
ry. 213.54 Ostatnie wiadomości. 

17.54 
18.00 

18.40 

Hl.10 

TELEWIZJA 

Lód.z.kie wiadomości drua 
„Legendy kraik.owskie" 
inscen.:izc·wany rep.ortaiż dila 
dizieci StalI'StZYCh (Kraków) 
Ma•ga'ZY'!l „Nie tylko <fila 
pań" (W) 
KHka slów o programie TV 
(W) 

19.25 11Pj1osenki r.adizi.ecdde" - pro 
gr.am roorywkowy (W) 

19.55 „Dobraliloc'! (W) 
20.00 Dziennilk telewlzyjllly (W) 

20.30 ,.Na pólkach kslęgairskich" 

20.~ 

21.15 

(W) 
„Swiatowid" - proogr.am. pu 
blicysty·kl międ'Z~wej 
(W) 

PKF (W) 

Zl.25 Teaitr „Kobra" - ,.,umrzesrz 
za tyidrzień" - And.nzeja Szy 
pul-'>kiego, Reżyseria - J"ó­
zef Słotwiński. Wykonawcy: 
Ewa Pachońska, Hanna Pa­
rysiewicz, Ba~barra Stępnia­
kóW'lla, Henryk Bąk, Stani­
sl.aw J"asiu•kiewicz, J"eray Ko 
sierkiewicz, Michał Pluciń­
ski, IgOil' Smia,Jowski, J"an 
Wesc·lows·kl, Edwaro Wichu­
ra, Mi'l'osJaiw Woytulan:is, An 
drzej Wy!krętowicz (W) 

22.25 Wiaidom. dJziennioka TV (W) 

Pierwsze zgłoszenia 
do wyścigu PZŁ 

łiołarskie nowinki 
Tytuł drużynowego szosowego =s Fral!lcji - 4.43,0 mln,\' S:zWa1 

mistma NRD zd.c>byla ekipa Dy- carii - 4.48,1 mln 
namo BerJ.illl. w &klad:zie: Appler, W wyścigu na czas na 1 kim 
Bruening, S<:heibner i Mueller, zwycięży! Bianchetto (Wl.) - 1.10.8 

Do komitetu cxrganizacyjne- która 100 km po•kona.ta w czasie min. przed Desotist (F.rancja) 
go wyścigu kolarskiego po 2.12.34,4 (przeciętna 45.2.4,8 km na 1..Ll,5 m.in. i Kra1i'lla (CSRS) ...; 
ziemi łódzkiej (18-19-20 VII) godz.), * 1.12,0 nun. • * • 
wpł:~;t~.ó pierwsze zgloszania Farnalczyk •z powO:u charoby w drużynie belgijskiej,• która 
zaw 1 w. larze C :;,o.ny nie mo.że sta.wlć się na żgru wysta,.pi w Tour de France de 

Zglo.siili się ko z: on- powaniu w Bydg.oszczy na któ- l'Avenir znajdzie się 4 kol.a:t"ZY' 
cordii (PiotDków), Orkanu rym kad.ra ma się przygotowy- n,iezaJeżnychi 4 amatorów. Wśródl 
(Łódź), Włókniairza (A1eksa.111- wać do mJs.trzo&tw świaits.. W ama~Oil'ów jest Vyncke cm w ;,e... 
drów). LZS (Mazowsze), LZS związku z tym, że nie będzie on goirocznym Wyścigu Pokoju)i Rae 
(Poznań). Rady Wojewódzkiej mógit brać udziału we wspólnych sseldo!Ilck (zwycięzca w k!asyfl• 
LZS (Łódź) i Pilicy (Toma- ~~~~ga;:ezy~~~~l z Jeg~ooew~~ kacji na naja.ktywniejszego kC.W 
szów). Dalsze zgłoszenia przyj tua.Inego sta•rtu w mistrzosrtwach rza w tegioirocznej imprezie P.ra-o 
mowa·ne są w LZS w Lodzi, świata. ga - Wansrzawa - Berl.illl.).,· Tim• 

1 mermans i Vanden EY'!lde. Nle-
u· Piotrkow11ka 10. * * • za1leżni: Cootman, Demru.nster1 v3!11 

- Tc1rowcy Fra.ncji i ZSRR odlbę- sweefelt i Vastiau. 

Fle n al Qezonu dą W tym r-O•kU wzajemne Wiizy- Kierownikiem ekipy będJz!e zna 
~ ty. W lipcu ka.lar.ze ZSRR sta;rto ny nam dobrze z Wyśc~ Poiko­

'Wiać będą we Francji (w 3 mia- ju Lucien Acou. 

Pl·ng pongowego stach), w końcu sierpnia i z po - czątkiem wraeś·nJa przewidywa- • * • 
ny jest rewalll.ż w ZSRR. (W) Drużyna ZSRR„ która wystąpi 

w ToUJr de Fraince de l'Aven:i.1' 
S·k·ładać się będzie a.ż z 4 kol.a• 
rzy1 któnzy sta:r·towaJli w tego­
rc.c:myun Wyścigu Pokoju: Ka9i· 
to1110wa, Czerepowicza1 Olilza!ren• 
ki (wycOfa•li się na etapie WaJr­
szawa - Taruń po niesrzczęśli· 
wej kraksie z jednym z w.orzóW 
techliliaznyich). Rarzem z nimi w 
drUŻY'!lie ZS•RR wystąpią: zesrzlo­
ro=ny zwycięwa Wyścigu Polko­
ju Sajdhużin OTaJZ Melichow, l"ie­
trow i jedY'!lY debiutant wielkicl:ł 
imprez - Grebieńs2J0Zyikow. 

Oficjalne zakończenie sez<Jlnu 
w tenisie stolowym nastąpi w 
Lodzi 218 bm. Tego dnia r<Y.Ze­
grany zostanie w saJi Sp<)ł€'ID 
finałow-y mecz o puch.air LOZTS, 
w którym I-U.gowy Start zmie­
rzy sie z łódzkim AZS. 

• W rozgrywkach pucharowych I 
największą rewelacją okazał się 
zespół Stairtu z Pioookowa, któ­
ry doszedł aż do półfinału. Do­
p iero tutaj znalazł swego po­
gromce w zespole lód2lkiego 
AZS. 

Lódzcy akademicy w prze-_ 
dedniu wal'k o awans do I li­
gi grali w Piotrkowie ze Stair­
tem, zwyciężając go 7:0. Wizy­
ta łodzian była świetną pro­
pa,gandą tenisa stołowego wśI'ócl 
młodzieży szkolnej grodiu try­
bunalskiego. Mlo<ia drużyna 
Sta.rtu choć była bez szans, w 
s.potkaniu z tak renomowanym 
przeciwnikiem .zademonstrQwa-

la z najlepszei sbrony swoje 
możliwości. Szczególnie popi­
sali się Ko:i'lu.bs:ki i Kwieciń­
ski. --
Narada działaczy 
siatkówki ' . 
Sezon siarbkówki w Lodzi jest 

już za•ko.ńczony i w zwiqJZku z 
tym Lódizki Okręgowy Zwiąrzek 
PiNti Siatkc·wej 7:Wołuje zebranie 
przedsta.wicieli klubów. Tematem 
głównym będ•zie omówierue za­
dań na sezon 196J-64 ir. 

J"eden z punkitów narady p:rize­
widuje wręczenie odznacze1l. i 
dy.plollnów dla klubów i ooi.am­
crzy. ZebTalilie odlbędJzie się w po 
niedzialek, 2!4 bm. o godlZ. 17.;JO 
w looka•lu LKKFiT. · 

* * * W druż;l'nle ma.rokańskiej; któ 
ra wys.tą.pi w Touir de Frarnce 
de l'Avenir znaleźli się zawod!Il!i­
cy: El Gou1I1gh, El! Farouki, Laa"bi-, 
Bouchaib; GhamdOOTa,· Bairka.oul, 
Kad<iu.r i La1bo1uis. 

• * • 
Na do·skonalym o.Umpljsltim to 

rze w RJzyunoe odbyły si~ rzruwo­
dy w których cieka·we wyniki 
uzyskal!'loO w wyśdgu druźY'!lo­
wym na 4.000 m. Zwyciężyli Wlo 
si (Testa„ G~ego, Mantovand; Of­
tlcio); któr:zy w e!i:mill1acjach u­
zysikal!i 4.41,0 min .„ a w finale 
4.39,0 min„ bijąc dTużynę NRF -
4.44,8 min. w walce o 3 miejsce 
·Fra.nc.ja pokona~ Szwajcarię. 

J"est to więc najsi!ln:lejsza ~ 
pa na jaiką w tej chwili stać ko 
Jarstwo ZSRR i jej &tairt w TOl!J'ł' 
de Ftra.nce już teraz wzbudlza &:Il) 
re zam1eresowanie. 

Ostatki mistrzowskich spotkań 
w piłkarskiei klasie A 

Dziś, 20 bm w Złoczewie 
roz~a111y zostanie za.legły 
mecz o mistirzositwo klasy A 
pomiędzy tamtejszym LZS., 
a aktualnym przodownikiem 
tej grupy - Wartą Sieradz. 
Nie ulega wątp11wości, że 
Warta, to zespół bairdziej doj­
rzały i lepszy od swego prze­
ci wnika. Wal['to jednak pa­
miętać. że LZS. baxdzo dzie1-
nie broni sie przed degrnda­
cją c1o kla·sy B, a zwycię­
stwo nad Wartą daje szanse 
zespołowi wiejskie= przedłu­
żenia pobytu w A kJa.sie. O 
tym, że LSZ, szczególnie :na 
własnym boi-sku, umie grać i 
wygrywać w dobrym stylu. 
przekonała się zdiuńsk.oWolska 
Pogoń, która w niedziele ze­
szła z boiska pokon<Una. różni­
cą dwóch bramek (2:4) 

W niedzielę roze·grane zo­
stamą tylko trzy m€CZe, gdyż 
reszta spotkań odbyła się w 
dniu 13 czerwca. W d:niu tym 
spotkają się: 

w Kulmie - Stal Kulfmo ze 
Stairtem II Lódź 

w Bełchatowie ~ Skira z 
LZS. Zloczew 

w TomaszO'Wie ~ Pilica z 
WłókniiaTZem, Aleksa!Ildrów. 
Kutnowski mecz jest bez zna· 

czenia dla Stali. Dla rezerw 
Stairtu punkty mogą mieć war 
tość, jeżeli ... Wlólmiairz Lódź 
wejdzie do II. ligi, W&wczaS 
należałoby rozegrać do<latko-­
we spotkania między wicemi-' 
strzami grup ...., półn~j i 
poludniowej, 

Pozostałe dwa mecze mają 
nie:nał decydujące znaczenie 
dla końcowego układu tabeli 
grUJ?Y południowej. 

W wypadku ;zwycięstwa 
Wlókniarza Aleksandrów, a 
nawet remisu, sprawa spadku 
zootanie rozstrzyginięta pTzed 
ostatnim terminem. Z klasy 
A (z grupy południowej.) 
spadtaby Resllll"Sa Zduńska 
Wola ora·z LZS. Natomiast w 
wypadku pocażki Wlókn:iairza 
w Tomaszowie kwestia 
spadkowiczów zostanie roz­
wiązana dQpiero w ostatnim 
dniu mistrzCl'Stw. tj. 30 cze't"W-
ca. 

-b POWIESC „DZIENNIKA" -b POWIESC •• DZIENNIKA" -b POWIESC „DZIENNIKA" -ł:r POWIESC „DZIENNIKA~ -ł:r POWIESC •• DZIENNIKA" -ł:r POWIESC „DZIENNIKA" 

Kazimie'z Kwaśniewski (24) 

- •Wieczarem mamy iść na dalll.sing, praw­
da? A ja prawie wcale nie umiem tańczył. ... , ..... 

Boję się... - szepnęła i chciała się 
cofnąć, ale rami<: Ziętka. o które się ~~ar­
ła, było nieustqpliwe. W!.E?lądała przeshcz­
nie w wieczorowej sukni, ale zeszła po 
schodach niepewnie i ujrzawszy przez otwar­
te drzwi salę resta".iracyjną tonąc~ ~ pół­
mroku, wypełnioną do polowy lu.dzm1, któ­
rzy zajqli już miejsca przy stolikach, sta­
nęła nie mogąc zrobić ani kroku. 

Kapitan uśmiechnął się i pochylił do ucha 
dziewczyny. 

- To nie takie stra'Szne.„ Przyzwyczai1'Z 
się do tego prędzej niż przypuszczasz. ~l~ 
to tak jak z nauką pływania: trzeba m1ec 
dosyć odwagi, żeby skoczyć do wody. Po­
tem to już. jakoś idzie. 

- Pływałam od dziecka„. powiedziała 
Małgorzata dramatycznym szeptem. - Ale 
u nas jest rzeka„. a tu.„ - Nie d-0kończyła. 

W te'.i samej chwili minął ich wy·soki. 
przystojny młody człowiek o ujmującej po­
wierzchowności. Szedł mm, rozglądają.o się, 
najwyraźniej także był tu pierwszy dzień, 
gdyż skóra jego "nie nabrała jeszcze nad­
morskie.E?o, brunatnego odcienia. Zatrzymał 
się w drzwiach sali restauracyjne.i i rnu-

dzonY'm spoj.rzeniem przesunął po stolikach. 
Później odwrócił sie poszuk".ijąc wzrokiem 
popielniczki. w której mógłby zgasić trzy­
manego w ręce papierosa. Kiedy wzrok Jego 
padł na Małgorzatę, WY'Prostował się nagle. 
a później zupełnie otwarcie przesunął po 
jej sylwetce zachwyconym spojrzeniem. Od­
szedł w stronę kamiennej misy, na której 
leżały dwa czy trzy niedopałki i .E?asząc tam 
swe.!(o papierosa raz ;eszcze obejrzał sie, iak 
gdyby nie mógł oderwać wzroku od dziew­
czyny. 

- Dlaczego on tak na mnie patirzy? -
zapytała szeptem Małgorzata dając się pro­
wadzić już bez oporu ku drzwiom sali. 

- Dlaczego! - Ziętek zatrzymał się szu­
kając odpowiednie.!(o stolika. - Za tak wy­
glądającą dziewczyną każdy musi się obej­
rzeć... O, chyba weźmiemy ten ... 

Ruszyli ku małemu stolikowi pod ścianą, 
oddzielonemu kolumną od najbliższych sto­
łów. Malj!orzata szła przed nim, czując na 
sobie suo•rzenia mijanych mężczyzn i ko­
b.iet. Głowy obra.całv się za nią, kiedy ze 
spuszczoną głową, zarumieniona starała sie 
j;;:k najszybciej do;ść do miejsca Przezna­
czenia. Wydawało jei się, że trwa to całe 
wieki. Wreszcie opadła na krzesełko. które 
podsunął jej Ziętek. 

- Musisz tak mówić. żeby mnie ośmielić ..• 
Urwała, bo natychmiast pojawił się kel­

ner i położył przed nimi karty P-Otraw. onra. 
wione w ciemnoczerwona cienka skór-ke z 
wytłoczonym napisem „IMPERIAL". Dziew­
czyna wzięła kartę do ręki i dotknęła Pal­
cami skórki. Potem obrócHa ia w dłoni. 
Ziętek chrząknął cicho. Szybko r.iniosła 

głowę. 
- Czym można służyć? 
Kelner pochylał się obO'k kapitana, u-

śmieC'hnięty i czujny, 
- Och, iA nk„. - Mał.E?orzata potrząsnęła 

głową. - Nie mo2łabym ... 
- To może najpierw dwie wadeczki J ja­

kaś zakąseczka? - powiedział kelner. - A 
państwo przez ten czas się namyślą, prawda? 

I zniknął, widząc potakujące Skinienie 
Ziętka, zanim dziewczyna zdążyła zaprotes­
tować. 

..a.. Czy będziemy tu pili wódkę? 
- ·Myślę, że Jeden kieliszek czegoś moc­

niejszego dobrze ci zrobi. To zawsze polep.. 
sza samopoczucie. 

- Kiedy ja ... 
Umilkła. Z dala przy ba•rze ·dqstrze2ła 

znowu tego samego młodego człowieka i wy­
dało jej się, źe patrzył na nią uwainie. Ale 
nie mogłaby na to przysiąc, bo w chwili. 
kiedy go zauważyła, barman postawił właś­
nie przed nim kieliszek i młody człowiek 
obrócił się na stołku w jego stronę. 

Orkiestra za2rała niesPcxlziewanie: szybko 
i głośno. Od stolików zaczęły podnosić się 
pary. Parkiet zapełnił sie prawie natych­
miast. Małgorzata spojrzała na Ziętka i 
otworzyła usta, ale w te.i s;mej chwili po­
jawił się przy stoliku kelner. 

- WszY'stko już jest, jak państwo sobie 
życzyli„. 

Patrzyła nieufnie na pojawiające się szyb­
ko na stoliku s.rebrzyste nakrycia j talE>rzy­
ki: Kawior: czarny, ułożony w niewielka 
piramidkę. na które.i królowały skrzyżowane 
.!;']Jrytnie plasterki cytryny, zaintry2ował ją, 
Pochyliła się i natychmiast wyprostowała, 
zerkając na towarzysza. Ale Zietek roz2la­
da ł się po sali i nie zauważył te20. 

Kelner przytoczył maleńki stolik na kół­
kach i odszedł z uśmiechem. Mał.E?orzata 
wysunęła dłoń i •.;niosła białą serwetkę, 
którą owiniety był srebrny kubełek. sto­
jący ria stoliku. 

Tam jest lód? - powiedziała ciclio. 
doty'kając ramienia Ziętka. - Po co? 

- Zimna wódka jest lepsza. 
K~'Pitan wY'iał z kubełka buteikę i -~aiai 

do kieliszków. 
- Za .powodzenie naoszycli poszukiwań„. 

. Mał,.E?orzafa wzięła do ręki swój kieli~zek 
l uniosła i<o. 

- Od razu cały?„. 
- Wypii .. Jesteś troclię stremowana. Chy-

ba dobrze ci to zrobi. 

Posłusznie przytaknęła .E?łową. Objął ja 
przelotnie spojrzeniem i przez ułamek se­
kun'Cly zastanawiał się. d1acze20 nie zauwa· 
żyli obaj: pułkownik l on - że jest taka 
śliczna. Miała piękne, jasne ramiona, od ... 
cinające --się wyraźnie od ciemnej. .wieczoro­
we; sukni. Tak. ale wtedy podczas prze-: 
sluchani•a, cio:ło jej okryte było czymś. jak 
gdyby umyślnie uszytym po to. żeby ie 
zdeformować w oczach obserwatorów. Nie 
mógł w tej chwili uwierzyć, że to ta sama 
dziewczyna. 

- Twoje zrlrowie. Kopciuszk"J. 
Szybko uniósł kieliszek i wypił. Siedząca 

naprzeciw Małgorzata odruchowo zrobiła to 
samo. 
Spojrzał na nią. Siedziała zupełnie nieru• 

chomo. Dłoń jej powoli opadła na stół. od· 
stawiając p"Jsty kieliszek. Zakasłała cicho 
i uśmiechneła sie przenraszająco. 
Ziętek nalał jej szklanke wody mineral­

nej. Podziekowała skinieniem 2łowy, wyniła. 
- O Boże... - powiedziała cicho - A to 

dopiero początek. 
- Nie musisz przecież pić wódki. ieżeli 

nie możesz„. - podsunął iei kawior. - Prze· 
cie~ '.Jie chodzi o to, żebyśmy robili tu jak 
n<aJWlę'ksze r~chunki na konto nasze.E?o mi· 
nioterstwa ... Chodzi o to. żebv„. 

- Jak to się je? ... - Nie słuchała go. Była. 
prosta jak dziecko. 

- To„. moźna nałożyć na chleb i lepiei 
wycii'ltląĆ na to cytrY'Jle„. o tak„. 

- To k~wior. prawda? 
Tak. czarny. 

- A dru!!"i jest czerwony? 
- Tak. Ma większe ziarenka. 
-. Wiem„. pokiwaJa l!łowa z wyraź-

nym zadowoleniem - Zl!adza. się. Czytałam 
o tym.„ w jednei ks'iake„. - Uniosła na 
nie20 oczv i nagle narsknęła śmiechem -
P;awd!ł· _ia'kie to śmieszne? Ni.E?dY w źycitl 
nie widziałam kawioru . 

- Nie myśli·sz chyba. 7„ ofic,.,rnwie mili-
c-ii iedai" ~or'lz!"'nnie kamlor łyżkami na 
drugie śniadanie, co? 

(Dalszy clal! nasta pi) 

.Redal?Ull' 
go 31!7-28 
Reda kr.Ja 
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